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i ; Lyon, 24 Stycznia. 
AU Na zgromadzeniu publicznym, 
ką, "VM przy okazji dzisiejszych wiel 
manifestacji frontu ludowego, pre- 
Wna d um wygłosił zapowiadane odda- 
Wkł l 0sto przemówienie polityczne, 
t ym najważniejszym punktem by- 
kich, T? stosunków francusko-niemie- 


, Premier oświadczył m. inn.t 
Paryża! 10-u dniami powracając do 
yta po krótkim wypoczynku prze- 
tiðje ćm w dziennikach porannych, że 
Przemówienie posiadać bedzie zna 
kstą e ewenementu europeiskiego i że 
WIĘ. g jakoby zdecydowany przedsta- 
„* śmiało wobec was 


tgadnienie stosunków fran- 


 Usko-niemieckich 


„M zedłożyć tutaj publiczne oferty 
pośrednich rozmów“ 1 współpracy 
tanja eze, Muszę uczynić pewne wy 
le moa dY przeczytałem te sensacy|- 
tüsta, "ACie,powracałem z urfopu i nie 
tym iawiałem się ani przez chwilę nad 
1 ĉo powiem, lub czego nie powiem, 

mą, "albardziej zadziwiająca zaletą 
liczni nowoczesnej jest to, że Ona Osta- 
tape p wórzy to, co sobie wyobrazi, 
dzj i ając o czymś, co jest jeszcze w 
Więtogg e fantazji, czyni z tego rzeczy- 
Siki n PO dziennikach paryskich wszy 
kwiat dzienniki europejskie i całego 
nią | Zapewniały już, że dn. 24 stycz- 
Sosny 919 omawiać bede sprawę 
W Ików francusko-niemieckich. To 
cyca prasą międzynarodowa tak 
sla, niy ała gdybym zamilczał dzi- 
Nią św ałoby to też do pewnego stop- 
bzy, lą wymowę. Zreszta muszę 
R » że prasa miedzynarodowa 
iziii, przewidziała ona w sposób 
kj kegay bieg logiczny nieznanych 
Momoa wypadków. Nazajutrz po 
W prz wieniu min, Edena w Izbie Gmin 
kz NiC dniu przemówienia iakie kanc 
dzia „7 ma wygłosić w Berlinie, nie 
ecza zbędną aby stała troska 

3 ancuskiego przypomniana była 
raz, Pragnąłbym przede wszy- 
Wyjaśnić wohec was Sens pew- 
Yiya YTażenia, którego sie chętnie 


h A 
Beznosrednie rozmowy”, dyskusji nad referatem min. Becka 


żę z Niemcami 


co 
Wany to właściwie oznacza? Odby= 


2 zaw 3 M 
NA sze „bezpośrednie rozmowy 


B 
W poulin 
Wip 7 


mi przez naszego ambasadora 
le | ambasadora niemieckiego 
U oraz przy zetknieciach mini- 
u krajów. 
Jest asie tych rozmów żaden temat 
„Uważany za niedozwolony, by- 
4WSzę į nozostaniemy gotowi do 
Czerszego wysiłku nietylko dla 
h la kwestyj bieżących iakie wy- 
tió > Codziennego kontaktu dwóch 
hatia o Adujących, lecz także do po- 
to dziej Z całą śmiałością zagadnień naj 
LR Ogólnych jakie nasuwa życie 
Wired le dwu wielkich państw. Bez- 
€ rozmowy istnieją. Obawiam 


O A O O a ann, 


| 


t 
i 


| 
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się jednak, że gdy mówi sie o „bezpo- 
średnich rozmowach“, to myśli sie w 
rzeczywistości o czymś innym. „Bez- 
porednia rozmowa“ w zrozumieniu lų- 
dzi, używających  najbardziei potocz= 
nych tego wyrażenia 


oznacza w rzeczywistości 
„układ oddzielny" 


(reglement separe). Rozumie sie przez 
to, iż trwały układ mógłby być zawar- 
ty między Niefcami a Francją po roz- 
mowach w cztery oczy, bez” udziału 
innych mocarstw w debacie i bez za- 
augażowania ich w rozwiazaniu. Jest 
zresztą oczywistym, że ta koncepcja 
łączy się z metodą zalecaną i praktyko- 
waną przez kanclerza Hitlera, metodą, 
zmierzającą 

DO ZAWIERANIA PAKTÓW DWU- 
STRONNYCH 
podpisywanych oddzielnie przez pań- 
stwo z każdym z państw ie otaczają- 
cych lub interesulących | umyślnie izo- 
lowanych jedne od drugich zarówno w 
czasie rokowań, jak i w ich mastęp-' 
stwach, lecz metody tej nie zaleca i nie 
praktykuje rząd irancuski, Przypomi- 
nając to, nie chcę bynajmniej udzielać 
teoretycznej preferencji. Sąadze, że dar 
ję dowód realizmu politycznego, gdy 
oświadczam, iż 


° Paryż, 24 stycznia. 
(PAT) Sprawa 

szym ciągu przedmiotem obszernych 
komentarzy na łamach całej prasy, któ- 
ra twierdzi, że kwestia ta znajduje się 
na drodze do załatwienia. 

Dzienniki nawiązując do rozmowy 
min. Becka z min. Delbosem podkreśla- 
ją, że miała ona bardzo serdeczny cha- 
rakter i potwierdziła istniejące -dobre 
stosunki między obu krajami. 

„Petit Journal“ donosi, że podczas 
na 


Gdańska jest w dal- |wie spraw zagr. Polski i Francji 


Cena numeru 15 sśroszy 
ziś 8 stron. 
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tancia nie da Niemcom kredytów ani strowców. 


tdyzż Kitler Wyzyskałby ie tylko na zwiekszenie zbrojeń.— 
Sary przeciwko oddzielnemu paktomi z Berlinem 


Mowa premiera Bluma w Lyonie 


OD SPRAWY POKOJU EUROPEJ- 
SKIEGO 


i że nie chcemy tego, gdyż nie możemy 
chcieć. Jesteśmy przekonani, że żadne 
specialne zobowiązanie udzielone Fran: 
cji nie gwarantowałoby jej bezpieczeń- 
stwa i to właśnie przekonanie znalazło 
swój wyraz w często źle rozumianej 
formule o „niepodzielności pokoiu*. 

Nie możemy pozostać w Europie 0- 
bojętnymi widzami. Jesteśmy członka- 
mi Ligi Narodów wiernymi jej zasadom 
wiernymi jej paktowi i nawiazaliśmy 
przyjaznie, których nigdy nie zamierza 
my zawieść, 

Przyjęliśmy zobowiazania wobec któ 
rych zawsze pozostaniemy wiernymi. 

Naszym celem -- używając wyraże” 
nia komunikatu londyńskiego, ogłoszo- 
nego w lipcu r. ub, pozestałe nadal u 
regulowanie całokształtu zagadnień ett- 
ropeiskich. Dowiedliśmy, że aby to 
osłągnać, jesteśmy gotowi współdziałać 
w sposób jak najbardziej szczerv i naj- 
bardziej bezinteresowny, powiedziałbym 
nawet, najbardziej merytoryczny, lecz 
rozwiązania zagadnienia francusko-nle- 
mieckiego poszukiwać bedziemy tylko 
mając na widoku uregulowanie cało- 
kształtu spraw lub też nawet w ramach 
tego rodzaju uregulowania. W wielu 
umysłach przeto zrodziła sie myśl o 


posiedzeniu Komitetu trzech, ministro- 
mieli 
możność stwierdzenia, że między obu 
krajami istnieją jak najlepsze stosunki. 


Genewa, 24 stycznia. 
(PAT) Dziś wieczorem minister spr. 
zagr. Beck przyjął prezydenta senatu 
gdańskiego Greisera. 
Genewa, 24 stycznia. 
| (PAT) Dziś rano odbyła się w siedzi- 
kan delegacji polskiej konierencja rzeczo 
znawców polskich i angielskich na te- 


Portugalia udzieliła Koncesyj Niemcom 


w swych koloniach. — Niemieckie łodzie podwodne 


u brzegów Azorskich 


(PAT) Berliński korespondent „Su 


LONDYN, 24 stycznia. 
nday”Times* donosi, że pomiędzy Niem- 


cami a Portugalią toczą się rokowania co do koncesji dla Niemiec na obszarach 


kolonialnych należących do Portugalii. 


Obecnie ogólnie sądzą, że oba te kraje zawarły porozumienie na mocy 


którego bez przekazywania suwerenności udzielona byłaby Niemcom 


możli- 


wość uzyskiwania na specjalnych warunkach surowców z kolonij portugalskich 


i eksploatowanie tych kolonij, 


LIZBONA, 24 stycznia. 


(PAT) Poselstwo niemieckie zawiadomiło władze o przybyciu do portu w 
Ponta Delgada (wyspy Azorskie) łodzi podwodnych niemieckich u-28 i u-35. | utrzymana była w naibardziej przyjaze 
Łodzie przvbeda do Ponta Delgada. Łodzie znaiduia sia ** nadróżv ćwiczebnej. nym duchu. 2 


lzywał przy 


Niemcy otrzymałyby w dziedzinie go- 
spodarczej pewne poparcie, które kom- 
pensowałyby zadawalającym udziałem 
w pokojowym uregulowaniu sytuacji 
europejskiej, 

Nie chciałbym stawać na tego ro» 
dzaju platformie, Nie sądzę, abyśmy 
mogli zaproponować Niemcom coś po- 
dobnego do takiego układu. 

W obecnej sytuacji w Europie, gdy, 
wrażliwość narodów poddawana jest od 
szeregu miesięcy periodycznym wstrzą 
śnieniem, gdy 


wyścig zbrojeń .prowa= 
dzony jest wszędzie 


W TEMPIE JESZCZE ZNACZNIE 
SZYBSZYM, NIŻ PRZED WOJNĄ. 
w jaki sposób układy gospodarcze mo* 
głyby- być podięte niezaijeżnie od uregu 
lowania zagadnień politycznych? któ: 
ryż to naród zgodzi Sie współdziałać 
z innym narodem, bądź przez otwarcie 
kredytów bądź też przyczyniając się 
do zaopatrzenia go w Surowce, bądź 
czyniąc mu ułatwienia kolonizacyjne, 
jeśli zachowa choć troche obawy, że 
UDZIELONA PRZEZ NIEGO POMOC 
MOŻE SIĘ OBRÓCIĆ KIEDYŚ PRZE- 
CIWKO NIEMU SAMEMU 
że kredyty surowe, i inne ułatwienia 
zwiększą jeszczę siłę i „potenciał* woj- 


NIE CHCEMY ODŁĄCZAĆ SPRAWY| pewnego rodzaju wymianie, pewnego | skowy, którego on Sam lub jego przy» 
BEZPIECZEŃSTWA FRANCUSKIEGO |rodzaju układzie, na podstawie którego! jaciele staną się ofiarami. 


Co uczyni Liga Narodów z Gdańskiem? 


Rokowania w Genewie. — Rozmowa ministra Becka 
z Edenem miała charakter przyjazny 


mat raportu, jaki przedstawiony bę 
dzie radzie Ligi Narodów w sprawach 
gdańskich. Popołudniu obie delegacje 
kontynuowały wymianę poglądów co 
do brzmienia raportu. 


Gdańsk, 24: stycznia. 
(PAT) „Danziger Vorposten* ogłasza 
wywiad z prezydentem. Greiserem, u- 
dzielony w „Daily Telegraph“. Greiser 
w wywiadzie tym podkreśla, że sprawa 
Gdańska załatwiona będzie w Genewie 
w sposób pozbawiony sensacji. 


LONDYN, 24 stycznia. 

(PAT) Prasa angielska zaprzecza 
dziś bardzo energicznie plotkom poda* 
nym przez niektróe wcozrajsze gazety, 
londyńskie jakoby w toku rozmowy mię 
dzy ministrem Beckiem I Edenem w Go- 
newie dojść miało do'kontrawersji. 

„Daily Telegraph“ pisze dziś w tej 
sprawie: Dowiedziawszy się, iż w spra* 
wozdaniach z Genewy mówiono o ja- 
kichś nieporozumieniach między nim I 
polskim ministrem spraw  zagranicz= 
nych Minister Eden zażądał telegralicze 
nie z Londynu ogłoszenia natychmiast 
kategorycznie zaprzeczenia. Eden wska 
tym, że odbył z min, 
Beckiem tylko jedną rozmowę, która I 
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Gratulacie Papieża | 


Polska w okowach mrozu "iei. 


Co mówi P.LM. —Port helski zamarzł W Anglii 
i Ameryce katastrofalne powodzie 


Warszawa, 24 stycznia: |nej i bezśnieżiej w dolinach żimie. Rów= 
(PAT) Komuńikat meteorologiczńy ż | nież istnieją obawy o drzewostan w o0- 
dnia 24 stycznia 1937 r.: _ gródach owocowych, w większej części 
Utrzymujący Się nad Rosją obszar | zniszćżonych Brogą zimą w f. 1929. 
wyżowy, powodujący napływ  mroź-| , Nowy Jork, 24 stycznia. 
nych i suchych mas powietrza polarno- (PAT) Katastrofa powodzi rozszerza 
kontynentalnego nad Polską przyczynia |się, W obecnej chwili cała dolina rzeki 
się do trwania pogody słonecznej o bez-| Ohio oraz dolina rzeki Mississipi znaj- 
chmurnym naogół stanie nieba. duje się pod wodą. Liczba osób pozba- 
Przewidywany przebieg pogody do|wionych dachu nad głową wzrasta z 


wieczora dnia 25 b. m .w dalszym cią- 


gu pogoda słoneczna i mroźna. Umiar- 
kowane wiatry południowo*wschodnie i 
wschodnie. 
Hel, 24 stycznia. 

Port helski zamarzł niezupełnie. Po- 
włoka lodowa basenu portowego rozbi- 
jana jest przez rybaków tak że we wnę- 
tzu trzyma się kra, w niczym zresztą) 
nie utrudniająca wiazdów i wyjazdów z r aj 
portu. Kanał wejściowy jest zupełnie sh ka et A ZEA 
wolny od lodu, Ugaki, b. gubernatorowi Korei. 


Madryf znowu 


Tokio, 24 stycznia, 


Kraków, 24 stycznia. 
(PAT) Dzisiaj panowała w Krakowie 
słoneczna i bardzo mroźna pogoda przy 
dotkliwie zimnym wietrze. Temperatura 
wynosiła około 20 st. Cels. Był to dzień 
najsilniejszej tegorocznej zimy, Samo pe 

gotowie, nie licząc pomocy udzielonej w Madryt, 24 stycznia. 
bardzo licznych wypadkach przez leka- (PAT) Komunikat rady obrony Mad- 
rzy Ubezpieczalni Społecznej i prywat-|rytu z godz. 12-ej. Lotnictwo powstań- 
nych, udzieliło pomocy w 40 wypadkach 'cze usiłowało wczoraj kilkakrotnie boin- 
odmrożeń, Ruch uliczny pomimo dnia | bardować stolicę. Akcja ta jednak była 
świątecznego był minimalny. Wichry | sparaliżowana przez rządowe sanioloty 
zmiotły z pól ostatni opad śnieżny, to | myśliwskie i wywiadowcze. Artyleria 
też istnieją b. poważne obawy o stan,pPoWwstańcza ostrzeliwała gwałtownie 
zasiewów jesiennych przy obecnri mroź |centrum miasta. Są ofiary pośród ludno- 
Ca ŚCI Cywilnej. Pociski uszkodziły szereg 
| Sanaw, a m. in. stacię telefoniczuą. 
125 tys. robotników strajkuje | Straty sa nieznaczne, a komunikacja te- 


lefoniczna stolicy z krajem i zagranicą 
w fabryce „Gzneral Motors“ > 


Powstańcy przygotowują się do ofensywy 


Waszyngton, 24,styczniś: ; 
(PAT) Prezydent Roosevelt otia 
mał od Papieża serdeczną gratulacje 4 
okazji drugiej kadencji jego prezydć 
tury. 
każdą chwilą i przekracza już 300 tys. 


ludzi. Wiele osób zatonęło. Straty má- 
terialne są olbrzymie, W mieście Cinel 
cińnatl i okolicy utworzyło się wielike 
jezioro o pow. 18 klm. kwadr. Straty 
przekraczają tam 5 milionów dolarów. 
Londyn, 24 stycznia. 
(PAT) W wyniku silnej ulewy wy- 
stąpiła z brzegów  Tamiza, zatapiając 
gdzieniegdzie pobrzeżne drogi. 


„Stan zdrowia Papieża 
Rzym, 24 stycznia: i 
(PAT) Stan zdrowia Papieża nie 
legł zmianie. Cierpienia zmniejszyły $ 
samopoczucie dobre. i 
Papież przyjął podsekretarza s 
kard. Pacelli oraz 2-ch biskupów 1 
mieckich z Berlina i z Monachium. 


wojskowa w Japonii 


Generał Ugaki tworzy rząd.—Koła wojskowe żądają 
radykalnych reform politycznych 


skowe są nastrojone raczej opozycyjnie | wanie dążył do przeprowadzenia rady" 
wobec gen Ugaki. Armia żąda, aby no- | kalnych reform politycznych. T 
wy szef rządu był człowiekiem, nie Do nowego rządu nie może WA 

+6 przedstawiciel partii. Parlament m2, rot 


dług żądania kół wojskowych. ulec rd 
zkomkardowany 


„Asahi Shimbun“ donosi, że koła Ii | wanie daży z żadną partia i zdecyd” 


wiązaniu po ogłoszeniu przez nowy 

deklaracji politycznej. old 
Agencja Domei stwierdza, że K 

wojskowe są przeciwne nawet tymcz, 


frontu madryckiego republikanie zajęli sowemu kompromisowi z partiami ych 
led" 


w ataku budynki szkolne w Perez Gale- 


loz magają się radykalnych reform poli 


nych któreby zapewniły należyta repfe" 
zentację opinii publicznej w parl cd 
cie i uwzględniły postulaty, dotycz 
uzdrowienia administracji. Żadania 


Salamanka, 24 stycznia. 
Komunikat powstańczy donosi: 17 
samolotów powstańczych prowadziło 
dziś w dalszym ciągu metodyczne bom- 


ow na 

bardowanie pozycji nieprzyjacielskich ady SA, rod" 

na froncie Madrytu. Bombardowanie to g 7 ; daro 
wiązaniu parlamentu, powinien u 


jest przygotowaniem do szturma zapo- 
wiadanego przez władze powstańcze. 
Madryt, 24 stycznia. 

(PAT) Ofiarami dzisiejszego bombar- 
dowania nadło 8 zabitych i 30 rannych. 


nić partiom reprezentację w przyszli 
izbie. "i 
Tokio, 24 stycznłk 
(Pat) Gen. Ugaki b. gubernator is 
rei, któremu cesarz powierzył p 


nie była przerwana ani na chwilę. 
* »rurnetrolt, Zśrstycznia. 


AATNI ' 4 Na odcinku południowo - zachodnimi: r 
(PAT) Dyrekcja General Motors co 


oznajmiła. że zamierza częściowo uru- 
chomić niektóre zakłady w nadchadzą- 
cy wtorek. 

Zakłady te pracować będą przez | 
dwa dni w tygodniu, zatrudniając 95 
tys. robotników. Jak wiadomo, liczba 
strajkujących robotników przekracza 
125 tys. ludzi. 

Podsekretarz stanu w dep. pracy 
pani Perkins starać się będzie o dopro- 
wadzenie do spotkania między przed- 
stawicielami dyrekcji zakładów, a prze- 
wódcą związków zawodowych Lewi- 
sem. Pani Perkins twierdzi, że istnieją 
dane pozwalające mniemać, iż obie stro- 
ny są skłonne do podjęcia rokowań. 


Genewa, 24 stycznia. 
francuska i turecka 


ją koła francuskie — do wyników osta- 
tecznych. Osiągnąć miano natomiast zbli 
żenie poglądów na projekt porozumienia, 
który przewidywały nadanie Sanzako- 


-Porozumienie frarieusko-(ureckie 


wy sgpwanwyie Aliexamcareśśtuy 


na miejscu reprezentowana 
go projektu nie została jeszcze defini- 
tywnie przyjęta przez delegację ture- 
cką. z 


Pakt wieczystej przyjaźni 


zawarty pomiędzy Bułgarią i Jugosławia 


Białogród, 24 stycznia. 

(PAT) Premier Stojadinowicz na cze- 
le wszystkich członków rządu, wyżsi u- 
rzędnicy, członkowie korpusu dyploma- 
tycznego oraz wielkie tłumy publiczno- 
ści witały na dworcu przybywającego 
premiera i ministra spraw zagranicz- 
nych Bułgarii Kiosseiwanowa. Po krót- 
kim wypoczynku w przygotowanych 
dla niego apartamentach, około godz. 


Hitler i Goering 
powrócili do Berlina 


Beriin, 24 stycznia. 
(PAT) Kanclerz Hitler powrócił dzi- 
siaj do Berlina. 
Berlin, 24 stycznia. 
(PAT) Premier Goering powrócił do 
Berlina w sobotę wiesz rem. Na powi- 
tanie premiera stawili się na dworcu 


prócz szeregu innych osobistości, amba- |9-e] Kiosseiwanow udał się do min. 
sador włoski. Attolico i włoski attache |Spraw zagr. gdzie był przyjęty przez 
lotniczy. / 

Zgon włoskiego min. wojny 


z roku 1914 


Rzym, 24 stycznia. 
(PAT) Wczoraj zmarł w Rzymie gen. 
Grandi, minister wojny w r. 1914, który 
następnie dowodził 10-tym korpusem 
włoskim w czasie wojny Światowej, po 
czym mianowany został senatorem. 
Tegoż dnia zmarł senator Mario Orso 
Corsino, który piastował w swoim cza- 
sie tekę ministra oświaty, a następnie 

tekę ministra gospodarki narodowej. 


Rio de Janeiro, 24 stycznia. 

(PAT) Rozpoczęty proces przeciw 
uczestnikom zaburzeń listopadowych w 
roku 1935 budzi tu olbrzymie zaintere- 
sowanie. Przebieg przesłuchań świad- 
ków i oskarżonych podawany w szcze- 
gółowych sprawozdaniach prasowych, 
obfituje w wiele sensacyjnych momen- 
tów, które oskarżeni sami prowokują. 
Ostatnio kilku z nich, demonstrując prze 
$ Hy legalności JĄCE ike 
A ezpieczeństwa narodowego, nie chcia- 
Nowe pokłady bazaltu tło opuścić swych cel i stanąć przed wy- 
Puck, 24 stycznia. „,delegawanym do przesłuchań sędzią 

(PAT) Na terenie wsi Butejki gminy, wojskowym. Musiano ich wydobywać 
Stepan powiatu kostopolskiego odkryto z cel siłą, Ostatnio zdarzył się iakt, któ- 
nowe pokłady bazaltu, znajdujące się na,ry zelektryzował całe miasto, a miano- 
głębokości 5 m. pod powierzchnią ziemi.|wicie ze szpitala więziennego  Gaiire 
Grubość nowych pokładów przewyższa |Guinie zdołało uciec dwuch ważnych o- 
grubość pokładów bazaltu w Janowej|skarżonych prowodyrów listopadowych 


premiera Stojadinowicza. O godz. 11-ej 
w ministerstwie spraw zagr. odbyło się 
uroczyste podpisanie paktu nienarusza|- 
nego pokoju i szczerej wieczystej przy- 
jaźni między Bułgarią a Jugosłowią. 


tworzenia nowego gabinetu, nie cl 
się wielką popularnością w armii, „> j 
należy do frakcji bardziej liberality 
w swoim czasie w latach 1922 | 1 „ch 
przyczynił się do zlikwidowania 4 


kowi Alexandretty szerszej autonomii | dywizyj ze względów oszcz 
(PAT) Rozmowy pomiędzy delegacją | gwarantowanej przez Ligę Narodów, któ | wych, 

na temat Alexan-|ra byłaby 
dretty nie doprowadziły — iak informu-|przez wysokiego komisarza. Zasada te- 


Kiepura opuścił Sztokholm 


Sztokholm, 24 stycz 
(PAT) Wczoraj wieczorem odby po 
tu uroczysty wieczór na cele akol rnb” 
imocy dla dzieci hiszpańskich. Prze we 
wienie wygłosił prezes międzynar 4 
go Czerwonego Krzyża ks. Karol: e 
ści koncertowej wziął udział Jan K ude” 
ra. Podczas koncertu artysta pols po 
korowany został orderem Gwiazdy 
larnej. erci? 
Kiepura niezwłocznie po kontis 
odjechał ze Sztokholmu pociągiem nié 
lińskim, Żegnany na dworcu owad” 


Podpisanie aktu odbyło się w atmo- |PTZSZ tłumy publiczności. 


sierze wielkiej przyjaźni. Po złożeniu 
podpisów, Kiosseiwano i Stojadinowicz 
w krótkich i pełnych serdeczności sło- 
NAM podkreślili doniosłość zawartego 
aktu. 


Uczestnicy rewolty w Brazylii 


stameBi przej sadem wojska a w uy e 
dwaj symulowali chorobę, zdołali się z|wody unosiły się liczne beczki 2 mmie 
sobą porozumieć, zmylić czujność do-|z których buchały płomienie 0 
zorców i zbiec. Wprawdzie pisma tu- ; wyskości. Z górą 30 budynków 


tejsze zapewniają, że policja wydała 
zarządzenia, aby wszystko zrobić dla 
ich ujęcia, ale w przeciągu 48 godzin nie 
wpadnięto na ślad zbiegów. Ucieczka 
była zdaje się dobrze zorganizowana. 


Wybuch w rafinerii - 
nafty w Ameryce 


Cincinati, 24 stycznie i 

Dziś rano nastąpił gwałtowny ciai 
buch w rafinerii nafty należącej dO “ety 
dard Oil Comp. Gmach rafinerii 0*zge 
został przez pożar. Straż ogniowe: eye 
wezwana do pożaru miała niezmief! sid 
trudnioną akcję, gdyż znajdowa 


ch. 
po ramiona w wodzie. Na powiem 


n 
Jbrzy zj m 


,dnich zostało uszkodzonych prze? spybr 
Rozszerzający się z tym większa | w 
kością, że rozlana ria powierzch pall 
dy nafta i inne materiały palne, Si 
'się tworząc niejako morze płomieni 


o 


Areszfowanie Pawła JanhauxX 


wywołało wielkie wrażenie we Francji 


Paryż, 24 stycznia. 
(PAT) Aresztowanie przez władze 
belgiiczyka Jawła Jouhaux, syna sekre- 
taraz generalnej konferncji pracy Leona 
Jouhaux, odbiło się głośnym echem na 


łamach prasy francuskiej. Prasa prawi- 


nii, czego dowodem iest znalezienie $ "i 
nim suma 600.000 fr., przezna carusi% 
zaliczki dla dostawców broni: © j pr 
strony—również według informe gat 
sy prawicowej — przy Pawie l 


OO 
znaleźć miano pewne dokumenty pandi 


cowa twierdzi, że Paweł Jouhaux od-| dzające, że działał on z ramie! 


Dolinie, ` rozruchów, a mianowicie b. kpt. Trifino | grywał ważną rolę w sprawie nielegal- 


skiej partji komunistycznej. 
Correa i b. por. Mario de Souza, Oby- 'nego wywozu broni z Belgii do Hiszpa- 
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Sensacyjne zeznania Radka 


na procesie „trockistów“ w Moskwie.—Dlaczego Radek nie przyznał się do winy? 
Program opozycji. —Trocki miał dążyć do przyśpieszenia wojny 


Moskwa, 24 stycznia. 
kE AT) Na dzisiejszym rannym posie- 
świa sądu zeznawał Radek, który o- 
się z czyl, że w okresie 1927 r. różnił 
Vięt, sadami partii w sprawach we- 
tach 103 partyjnej demokracji. W la- 
te te 30—31 doszedł do przekonania, 
Wiz mpo uprzymysłowienia i kolekty- 

Rd lest zbyt szybkie i że 
CZY RAM RZĄDU MOŻE SKOŃ- 
Czy; E TYM, CZYM SIĘ SKOŃ- 
Przyst POCHÓD NA WARSZAWĘ. 
tej o apit wtedy do tworzenia nielegal- 
trzy Iganizacji opozycyjnej. Radek u- 
mywął ścisły kontakt z Mraczkow- 
zostali mirnowem i Drejcerem, którzy 
s rozstrzelani. Od Mraczkowskie- 
Sc ział, że przygotowywane są 
Szyło y na Stalina, Mołotowa, Woro- 
drga wą oraz przyznał się do udziału w 
dek Iizowaniu zamachu na Kirowa. Ra- 
hy gęyznaję, iż wiedział o formowa- 
inie N grup terorystycznych na Ukra- 
Owi yberii Zachodniej i Gruzji. Radek 
adczył, że Sucharin pozostawał z 
W kontakcie od 1934 r. i że również 
Organa stanowisku teroru i w tym celu 
bój, izował młodzież akademicką. Za- 


two -Kirowa — oświadczył. Radek 
dyję Kotiało człońków centrum, że poje- 


tych. Zamachy nie dadzą oczekiwa- 
wa "eZultatów. Bucharin, który był na 
vik prawicowej grupy terorystycznej 
7 A wiedział się 
*A WZMOŻENIEM I ROZSZERZE- 

Teg NIEM TERORU., 
"30 samego zdania był Radek. 
Wie pwiac o swych związkach z b. S0- 
tie py m attache wojskowym w Londy- 
bacz utną, Radek powiedział: Putna zo- 

ył się ze mną na polecenie Tucha- 
ftewskiego, M trwa si GW wu SIA 
A graniczną polityka „równoległego 
h 0 wedlug zeznań Radka. opięra- 
tzu na dyrektywach Trockiego, który 
feie gowa w sposób następujący: Doj- 
Oraz 0 władzy faszyzmu w Niemczech 
PROW SV WNOŚĆ Japonii 

ADZĄ DO WOJNY ZE ZWIĄZ- 

któ KIEM SOWIECKIM, 
Wychcj wojnie tej będzie pokonany. 
NALEŻ ZAC z tych założeń, 
Wist AŁO WOJNĘ PRZYŚPIESZYĆ. 
niós ach swych do Radka Trocki do- 
iwem © Nawiązał kontakt z mocar- 
Mocan na Dalekim Wschodzie oraz z 
stwo Istwem środkowęj Europy. Pań- 
Stenst ym poczyniono obietnicę u- 
raw terytorialnych. Rozmowy w tej 
rawie toczyły się-w r. 1934. W tej 
mbase, Sokolnikow miał fozmowę z 

chę adorem mocarstwa na _ Dalekim 
hym dzie. Radek zeznaje, że na jed- 
nach brzyjęć dyplomatycznych w sa- 
dziej l reprezentacyjnych Narkomin- 
lep i miat rozmowę z przedstawicie- 
kowe Plomatycznego mocarstwa środ- 
Oia europejskiego. Dyplomata ten 
horoz czył Radkowi, że Trocki dąży do 
STAR enia z Niemcami. 

STASIE WYSONDOWAĆ KTO 
Radę I ZA TROCKIM W ZSRR. 
Trocki oświądczył, że centrum politykę 
bwię £o jako realną aprobuje. W roz- 
tikoy tej Radek poinforomował Sokol- 
lek a Serebriakowa i Piatakowa. Ra- 


NK się, że dążył celowo do 


ynt pP Kurator zapytał Radka czy 
dzjął. 0 Świadomie, Radek odpowie- 
ŚWyjął /'Szystkie moje czyny w życiu 
doi kiem snów były zawsze świa- 


dą jade oświadczył dalej, że restaura- 
AA italizmu w Sowietach bez posia- 
łaj pg SHYch kapitałów uzależniłaby 
hig na państw obcych i że spekulowa- 
ką ẹsce wojennej ZSRR» jest poli- 


niero : 
tingn realna. Kroczenie po tej drodze 


Soz Organizacje. terorystyczne na| 


Ą RY. obcych mocarstw. 
Wądz owa Radek miał udać się do 
p rti jiy 
ke jap WIEDZIEĆ O WSZYSTKIM, 
tko i ierownik organizacji nie mógł 
ty „ZVnić. wobec tego” zdecydował 


a ż ż 
Maj, zebranie centrum, poinformo- 


do GPU. oświadcza Radek, a GPU przy- 
szło po mnie. 

Gdy prokurator usiłuje dowieść, że 
Radek mówi nieszczerze, gdy twierdzi. 
że zamierzał wszystko wyznać, wywią- 
zuje się między nim, a prokuratorem 
ostra wymiana zdań. Na dowód swego 
twierdzenia prokurator odczytuje akta 
sprawy z której wynika, że Radek po 
raz .pierwszy był badany w GPU 22-go 
września ub. r. i że w ciągu 3 miesięcy 
do niczego się nie przyznawał, a wszyst 
kiemu przeczył. 

Radek odpowiada: gdyby mnie pan 
zapytał, dlaczego się przyznałem, to od- 
powiedziałbym, lecz pan takiego pyta- 
nia mi nie stawiał. 

Dalsze badania oskarżonych wieczo- 
rem. 

Na posiedzeniu wieczornym zezna- 
wał świadek Włodzimierz Rom, kores- 
pondent Tassa w Genewie, który w la- 
tach 1933/34 służył jako 
POŚREDNIK POMIĘDZY RADKIEM A 

TROCKIM 
w doręczaniu listów. Zeznania te mają 
na celu ustalenie kontaktu Radka z Troc 
kim, do czego zresztą sam Radek się 
przyznaje. 

Prokurałor Wyszyński zażądał od 
Radka wyjaśnienia co miało znaczyć po- 
wiedzenie, że b. sowiecki attache woj- 
skowy w Londynie Putna zjawił się u 
niego z polecenia Tuchaczewskiego. 
Radek wylaśnił, iż miał on dostarczyć 
Tuchaczewskiemu jakieś dokumenty, po 
które Tuchaczewski przysłał Putnę. 

Radek z .okazii tei skorzystał i odbył 


Z R A e a 


Antysemici pochodzenia żydowskiego. 


"Rim jest*p.* Wojciech Wasiutyński, red:oenerowskiego pisma „Jutro” =” 


„Walka Ludu* pisze: 


Z A R A WN IN 


konferencję z Putną jako członek cen- 


trum, przy czym zaznaczył, iż osoba Tu 


chaczewskiego nie może być wmiesza- 


na do sprawy, gdyż on Radek, żadnych 
stosunków z Tuchaczewskim nie miał. 
Następnie odbyło się przesłuchiwanie 
osk. $Sokolnikowa, b. zastępcy ludowego 
komisarza spr. zagr. 

Sokolnikow zeznawał, że wiedział o 
przygotowywaniu zamachów na Kiro 
wa, Stalina, Mołotowa 1 Woroszyłowa 
i potwierdził swą rozmowę z przedsta- 
wicielem dyplomatycznym -mocarstwa 
na Dalekim Wschodzie. 

Zeznania Sokolnikowa zasługują na 
podkreślenie, albowiem dają one pojęcie 
o pewnej ideologii bloku opozycyjnego. 
Zdaniem Sokolnikowa blok był zdania, 
Że osiągnięcia gospodarcze regimu stali- 
nowskiego zostały okupione zbyt wyso- 
ką ceną i że na dłuższą metę nie utrzy- 
mają się i że - 

WSZYSTKO SKONCZY SIĘ KRA- 

CHEM. 

Blok uważał, że regime stalinowski jest 
zaprzeczeniem charakteru rewolucji i 
że rewolucja w odosobnieniu od innych 
państw nie utrzyma się. Tym bardziej w 
okresie wzmagania się ruchu faszystow- 
skiego. Blok uważał ruch faszystowski 
za zorganizowany kapitalizm, który w 
ostatecznym rezultacie zdusi rewolucję, 
wobec czego lepiej pójść na kompromis 
z faszyzmem i lepiej stracić część niż 
wszystko. 

Na zapytanie prokuratora na jakich 
elementach blok zamierzał się oprzeć 
wewnątrz kraju w walce z rządem, So- 


Polski wyrzucić, wyrźnąć, odebrać im 


ICo do samej koncepcji oparcie 


kolnikow nie dał pełnej i wyczerpującej 
odpowiedzi. Oświadczył on, że blok za- 
mierza wykorzystać resztki klasy kuła* 
ków przez likwidację kolektywów rol- 
nych, sądząc że w ten sposób uda się 
rozszerzyć bazę na wsi. Poza tym przez 
dopuszczenie zagranicznego prywatnego 
kapitału liczono 

NA POZYSKANIE W SOWIETACH 

DROBNEJ BURŻUAZJI. 

się na 
państwach zagranicznych przez udziele- 
nie im ustępstw terytorialnych blok li- 
czył na to, że inne państwa kiypitalistycz 
ne nie dopuszczą do całkowitego opano= 
wania Związku Sowieckiego przez Niem 
cy, że pomiędzy tymi państwami paw- 
staną konilikty, które będzie można wy* 
korzystać, wygrywając jedne państwa 
przeciw drugim. 

W dalszych zeznaniash Sokolnikow 
przyznał się do tego, że wiedział o ist- 
nieniu grup terorystycznych na Ukrainie 
i Syberii i w Gruzji. 

Oskarżony Serebriakow zeznaje, że 
k'erowai działalnością dozoryanizacyjną 
na kolelach oraz grupą terorystyczną na 
terenie Gruzji. Grupa ta 

PRZYGOTOWYWAŁA ZAMACH NA 
STALINA 
podczas pobytu w Soczi. 

Spiskowcy w Gruzji yli w kontak- 
cie z gruzińskimi elementami nacjonali- 
stycznymi, którym pomagaiy do utvro- 
rzenia niepodległego państwa  gruziń- 
skiego 

Po zeznaniach Serehriakowa, sąd od- 
rovzył gię do jutra. 


nem. Podobna historia zdarza się na- 


Wyobraźmy sobie, iż na środku pla-| wszystkie prawa. Tylko blondyni mają szym enedekom: mówią, i piszą wiele o 


cu Teatralnego w Warszawie 
człowiek i zaczyna krzyczeć: 
— Wszystkich brunetów 


staje|prawo mienić sie Polakami! 
Zbliża się tłum — i w śmiech. Bo oto, 
trzeba z! sam mówca jest brunetem a nie blondy- nasz 


Orzeczenie Polskiej Akademii Literatury 


w sprawie Wincentego Rzymowskiego 


WARSZAWA, 24 stycznia. 

(PAT) W dniu 23 i 24 stycznia 1937 r. 
odbyły się zebrania Polskiei Akademii 
Literatury w siedzibie Akademii przy ul. 
Krak. Przedm. 32. 

W obradach wzięli udział: prezes 
Wacław Sieroszewski, wiceprezes Leo- 
pold Staff, sekretarz generalny Juliusz 
Kaden - Bandrowski oraz akademicy 
literatury Wacław Berent, Ferdynand 


ner, Bolesław Lesmian, Zolia Nałkow= 
ska, Zenon Miriam Przesmyski, Jerzy 
Szaniawski, Tadeusz Zieliński i Tedeusz 
Boy Żeleński. 

W pierwszym dniu obrad załatwiono 
szereg spraw bieżących oraz wydano 
orzeczenie w sprawie p. Wincentego 
Rzymowskiego następującej treści: 

„Polska Akademia Literatury", roz- 
patrzywszy na prośbę akademika lite- 
ratury Wincentego Rzymowskiego za- 
rzuty skierowane przeciw niemu przez 
niektóre odłamy prasy w sprawie paru 
ustępów z książki b. Russella i z arty- 
kułu J. Prevosta, ustaliła co następuje: 


Zważywszy, że książka W. Rzy- 


mowskiego jest zbiorem artykułów pit- 
blicystycznych, że pośpiech pracy dzien 
nikarskiei 
nieczność posługiwania 
materiałem siorimułowanymm przez pu- 
blicystykę również bez podania źródła, 
zważywszy, że W. Rzymowski 
wybitny stylista i autor wielu nawskroś 
oryginalnych prac literackich mógł był 
się obejść bez tego rodzaju ułatwień, u- 
zyskując własny wyraz dla swych pu- 
blicystycznych dociekań — trudno do- 
patrzeć się w zacytowanych w prasie 
zestawieniach momentu rozmyślnego 
plagiatu. 

Że jednak wybitne stanowisko, jakie 
W. Rzymowski zajmuje w polskim 
piśmiennictwie, -w szczególności zaś 
wysoce odpowiedzialna godność człon- 
ka P. A. L. nakłada na niego obowiązek 


czuwania nad dobrymi obyczajami pi- |. 


sarskimi, P. A. L. wyraża przekonanie, 
że zastosowanie w tym wypadku meto- 
dy pracy przez akademika literatury 
przyczyniają się do obniżenia powagi 
pisanego słowa. 


Akcja terorystyczna Arabów w Palestynie 


W porcie haifskim 5 Żydów zostało rannych 


Jerozolima, 24 stycznia. 
Akcja terorystyczna ekstermistów ą- 
rabskich ześrodkowała się ostatnio głów 
nie w Haiffie. Po serii arabskich zama- 


chów dziś ekstermiści arabscy rzucili 


: Karol Irzykowski, Juliusz Klei- 


szkodzone. Drugą bombę rzucono na 
dom Araba Jasiia Bey Salah. Ofiar w 
ludziach nie było. | 
Haifa, 24 stycznia. 
Dziś w porcie haifiskim w wyniku 


znów 2 bomby na zamożnych Arabów, |agiracji ekstermistycznej doszło do napa 


którzy odmówili subwencji dla funduszu |du na żydowskich 


terorystów. 


robotników porto- 
wych. 5 Żydów zostało rannych, w tym 
ieden 


|walce z Żydami, a 


jako | Ż 


jszono kandydatury: 


sami często mają 
wiele z Żydami wspólnego. Prowadząc 
cykl artykułów 0 żydoendencji, 
pragniemy zdemaskować obłudę i non- 
sensowność haseł rasistowsko-antyse- 
mickich. Bo pomyślmy jeśli w szere- 
gach samej endecji roi się od Żydów i 
półżydów, w łaki sposób można prze- 


prowadzić rozgraniczenie między Pola- 


kiem i Żydem. Współżyjąc na jednej 
ziemi od setek lat z Polakami Zydzi we- 


niejednokrotuie narzuca ko- szli z nami w tysiące węzłów krwi, O- 
się gotowym ;siedli tutaj i stanowią część obywateli 


tego kraju. 

Jako przykład takiego właśnie b. 
Żyda, a obecnego antysemity „Walka 
Ludu* wymienia red. „„Jutra' Wojciecha 
Wasiutyńskiego, o którym podaje nastę- 
pujące szczegóły biograficzne. 

Pan Wasiutyński jest. wnukiem nie- 
jakiego Buchbindera, znanego malarza 
z połowy ubiegłego stulecia. O dwóch 
Buchbinderach (dziadku p. Wasiutyń- 
skiego i jego bracie) znaleźć można cie- 
kawe informacie przede wszystkim w 
„Encyklopedii żydowskiej“ („Encyklo- 
pedia Judaica“. Verlag Echoll. Berlin), a 
to w tomie czwartym na stronach 
1128—09. 

Historia mówi jeszcze o innych 
przedstawicielach rodu Buchbinderów. 
Jeden z nich Abraham Izaak. był człon- 
kiem odeskiego koła „Chowewe Syjon“. 
Bernard Buchbinder był dziennikarzem 
i piosenkarzem w Budapeszcie. 


Józef Ładowski laureatem 
nagrody młodych P.A.L. 


(PAT) Polska Akademia Literatury 
na posiedezniu w dn. 24 b. m. przyzna- 
ła nagrodę P. A. L. dla młodych p. Jó- 
zefowi Łobodowskiemu za książkę p. t. 
„Demonom nocy*. Oprócz laureata zgło 
Andrzejewskiego, 
Tadeusza Brezy, Mariana *'Buczkow= 
skiego, Czesława Miłosza, Aliny Segen, 
Czesława Straszewicza, Romdha Tu- 


0 członków o swych poglądach. 


D 
0 tego nie doszło. Nie ja poszedłem 


Jedną bombę rzucono na auto kupeda ciężko. Poza tym ranny został 


a szowskiego, Zbigniewa Uniłowskiego, 
arabskiego Ariz Chajad. Auto zostało u- policjant żydowski, 


Henryka Worcelia. 


T en dukat, moi państwo, zzotował 
mi jeden z najgorszych kwadran- 
sów w moim życiu, podczas któ- 
rego życzyłem sobie gorąco, aże- 
by go nie posiadać. Proszę przyjrzeć się 
dacie, Wybito go w czasie wojny sie- 
dmioletniej, obraz i herb zachowały się 
znakomicie. Zdobyłem go bez trudu, dro- 
gą zmiany na jarmarku. Właściciel nie 
orientował się w wartości monety. 

Moja kolekcja znajdowała się w tym 
czasie jeszcze w zaczątkach, nie mogłem 
opanować radości z powodu tak łatwe- 
go zdobycia cennej monety i nie rozsta- 
łem się z nią nawet wówczas, kiedy zmu- 
szony byłem udać się w podróż, Pew- 
nego wieczoru zajechałem do zajazdu 
w pewnym małym, prowincjonalnym 
miasteczku. Podczas obiadu zetknąłem 
sie z kilkoma panami z mieiscowego to” 
warzystwa. którzy zebrali się w zaje- 
ździe, ażeby pogwarzyć o nowinkach 
lokalnych. Jako gość z stolicy, byłem 
przez nich mile widziany. 

Nagle jeden z panów wyciągnął z kie- 
szeni złotą monetę i trzymając ją po- 
między kciukiem a wskazującym palcem, 
powiedział: 

— Proszę spojrzeć, tego złotego du- 
kata znalazłem wczoraj pomiędzy rodzin- 
nymi pamiątkami. 

Bez trudu stwierdziłem, że chodzi tu 
o taką samą monetę, jak ta, którą mia- 
łem u siebie w kieszeni, Tymczaseni 
właściciel mówił: 

— Zwróćcie państwo uwagę na datę: 
1759, a więc pochodzi ona z okresu woj- 
ny siedmioletniej. 

Moneta zaczęła krążyć wśród obec- 
nych. Również i ja potrzymałem ią 
chwilę w ręku į oddałem sasiadowi. 

Niestety, z jakiegoś niewytłiumaczo- 
nego powodu, nie miałem ochoty pośród 
tych nieznajomych ludzi demonstrować 
mojej monety. Niewiele chwil upłynęło, 
a już musiałem gorzko tego żałować. Le- 
dwie bowiem rozmowa skierowała się 
na Iene tómiaty, kiedy posiadacz Zawi- 
łał: 

mm Czy. mogę panów prosić o mego, 
dukata? 

Obecni spojrzeli po sobie. 
nie było. 

Zrobił się ruch. Poczęto szukać pod 
gazetami, podstawkami — dukata nie by- 
lo. 

— Ależ on musi tu być! — wołał 
zmartwiony właściciel. — Panowie, ro- 
zejrzyjcie się, przecież to cenna pamiąt- 
ka rodzinna. 

— Oczywiście, musi być! — zawtó- 
rowali obecni. Odsunięto krzesła, zaj- 
rzano pod stół, przeglądnięto szpary w 
podłodze, ale wszystko bez skutku. 

— Pan wybaczy — zwrócił się do 
mnie jeden z obecnych — może wsumął 
go pan przez roztargnienie do kieszeni? 

Chciałem krzyknąć z oburzeniem: 
„Dlaczego zwraca się pan z tym właśnie 
do mnie?! ale w tej chwili wzrok mój 
padł na wszystkich obecnych. W oczach 
ich ulrzałem czające się padejrzenie. 
Było to zresztą rzeczą zrozumiałą, wszy- 
scy oni znali się ze sobą od lat, ja zaś 
bylem w tym gronie gościem. 

— Miałem dukat w ręku, ale oddałem 
go panu, który siedzi obok mnie. 

— To prawda — przyzna! mój sąsiad, 
Ale mimo to podejrzenia nie osłabły. Mo- 
glem przecież później, korzystając z po- 
wszechnej nieuwagi, ściągnąć monetę ze 
stołu. 

— Pan ogladal tę monetę bardzo dłu 
go -— zauważył ktoś inny i być może, że 
miał nawet racię. 

— Opróżnimy wszyscy kieszenie —- 
zaproponował wysoki, brodaty jegomość 
— Być może, że ktoś schował monetę z 
powodu roztargnienia. Podkreślam, że 
z powodu roztargnienia. Nie mam abso- 
iutnie zamiaru podejrzewać kogoś o złą 
wolę. à 

— Dobrze — zawołał inny i specjalnie 
pod moim adresem dodal: — naturalnie 
wszyscy podporządkowújemy się pań- 
skiei propozycji. 

Proszę wyobrazić sobie moje poło- 
żenie! Czyż mogłem wyjąć mojego du- 
kata z kieszeni i powiedzieć: oto moneta 
tego samego rodzaju, opatrzona tą samtä 
data sole pie ta sama? Cyż mogten: 
tak zrobić? Nikt by w to nie uwierzył, 


Monety 


WIE A, 
| D á € 


T 


żaden sędzia, nawet jeśli by wyszło na 
jaw, że jestem człowiekiem bardzo za- 
możnym. 

— Kto zaczyna? — zapytało kilku z 
obecnych, a ja wyczułem, że wszyscy 
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są przekonani, że ja jestem sprawcą kra- 


dzieży. 


Pierwszy wypróżnił swoje kieszenie 


lckarz. 


— Pozwalam panu — zwrócił sie do 
właściciela, po wyłożeniu całej zawarto- 


zostało w kieszeniach. 
Ja tymczasem odezwałem się: 


e; 
Powstał tumult. Zaczęto się po cichu 


tualną ucieczkę. Zwabiony hałasem, u- 
kazał się właściciel zajazdu. 

— Przeszukamy pokój jeszcze raz — 
zaproponował, dowiedziawszy się, o co 
chodzi. 

Postąpiono wedle jego życzenia, ale 
szukano tylko pobieżnie, ponieważ pa- 
nowało przekonanie, że moneta została 
przeze mnie ukradziona. 

Gospodarz zajazdu przystąpił do mnie 
i w oględnych słowach zaczął mi tłuma- 
czyć, żę byłoby dobrze, gdybym przy* 
jął jego pośrednictwo. Naturalnie, na 
wypadek, gdyby się dukat w jakikolwiek 
sposób odnalazł, nie byłoby mowy o zło- 
żeniu zameldowania w policji. Byłem 
już w takiej rozterce, że zastanawiałem 
się na serio, czy nie usłuchać jego rady. 
Gdyby bowiem w sprawę wdała się poli- 
cja, byłbym niewątpliwie zgubiony. 
Tymczasem panowie skończyli wza- 
jemne rewidowanie się i przystąpili na 
nowo do mnie, 

— Proszę — powiedział jeden — go" 
dzi się pan na rewizję, czy też woli, aże- 
byśmy sprowadzili policję? 

— Jeszcze jęden pan nie podległ re- 
wizji powiedziałem zdesperowany, 
wskazując na właściciela dukata. Zro- 


bił jaki lyi rytych za- 
MON Aid WAP AUR AAOS ody 


irytyczny moment. 

Ja? — zawołał oburzony jego- 
mość, ale nie protestował i z uśmiechem 
wypróżniał kieszeń po kieszeni i... na- 


kamizelki. Możecie sobie wyobraziś 
moją radość! Okazało się, że w trakcie 
rozmowy właściciel monety wsumął ją 
mechanicznie do kieszeni. 
Skonsternowane towarzystwo zaczę- 
» się usprawiedliwiać, 

— Dlaczego właściwie wzbraniał się 
pan przed przeszukanie. które prze- 
cież ustaliłoby niewątpliwie pańską nie” 
winność? — zapytał jeden z obecnycł:. 
Zamiast odpowiedzi, wyciągnąłem z 
kieszeni złotego dukata i pokazałem go 
zdumionym prowincjonałom. 

Jakkolwiek wszyscy wysilali się, a- 
żeby odwieść moje myśli od sprawy du- 
kata i prześcigali się w uprzeimościach, 
poszedłem zaraz potem do swego poko- 
ju. Nie mogłem nie myśleć o tym, coby 
się stało, gdyby dukat się nie odnalazł, 
i utkwił gdzieś w jakiejś szparze pomię=* 
dzy deskami podłogi. Jack. 


Pubiczneść amerykańską pasjonuie 
niezmiernie rzadki į sensacyjny wypadek 
operacji, dokonanej na braciach siam- 
skich, nazwiskiem Godins, którzy wystę” 
powali w cyrkach i kabaretach amery- 
kańskich i w ten sposób zarabiali na ży” 
cie, 

Operacja polegała na  rozdzieleniu 
zrośniętych ciał i była koniecznością, po- 
iieważ jeden z braci siamskich „mieniem 
Lucio, zmarł na zakażenie krwi. Przez 
kilka dni, gdy Lucio leżał na łóżku szni- 
talnym, jego brat Simplicio musiał mu to- 
warzyszyć w tej pozycii. Gdy Luc'o 
zmarł, nie było innej rady, jak odciąć Sim 
plicia nożem chirurgicznym od trupa. a- 
żeby go uratować, 

Tym niemniej niewiadomo, czy da się 


Sci na stół — sprawdzić, czy nic nie po- 
— Ja nie pozwolę na osobistą rewi- 


naradzać, usłyszałem nawet słowo „po” 
licja*, a kilku z obecnych obstawiło na- 
wet drzwi, ażeby mi uniemożliwić ewen- 


gie wydobył złotą monetę z kieszeni od | 


Ra 
n yw >: % 
pio 4 "EE. = 


Która najpiękniejsza z nas? 
Dziewczęta z rewii lmprowłzują rewię uśmiechów i zalotności, 


KWIATY 


„ Kwiaty w pokoju muszą być staran- 
nie ułożone i efektownie rozmieszczone. 
Jeden kwiat w odpowiednio estety- 
cznym naczyniu sprawia większe 
wrażenie, aniżeli bezładne, olbrzymie 
pęki. Pewnego razu przybyła do mnie 
pani, której klub urządzał konkurs na 
przybranie stołu. Prosiła mmie, bym jej 
poradził, jak należy stół przybrać kwia= 
tum', Wręczyłem jej dwie koperty, je- 
dną, oznaczoną literą A, a drugą, ozna- 
czoną literą B, Powiedziałem jej: „Pro- 
szę przybrać stół kwiatami według wła” 
snego upodobania, potem otworzyć ko: 
pertę z literą A. Gdy zastosuje się pani 
do wskazówek, należy nastepnie otwo 
rzyć kopertę z literą B. 
I Po przybraniu stolu, pani otworzyła 
list, w którym było tylko następujące 
zdanie: „Proszę zdjąć ze stolu połowę 
kwiatów, a resztę przegrupować raz jesz 
cze”. . 
Pani zastosowała się do wskazówek 
t otworzyła następną kopertę, Była w 
niejrwskazówka:+ „Proszę raz jeszcze u- 
sinąć połowę kwiatów í pozostałe do- 
piero starannie ułożyś”, 
I właśnie owa pani wzięła pierwszą 
nagrodę na konkursie, 


* 


— 


Kwiaty cięte trzymaja się dobrze w 
pokoju chłodnym, w wodzie. 

Jeżeli się chce dłużej zachować Kwia- 
ty w świeżości, można je nawet na roc 
wstawić do lodowni, Wodę należy zmie- 
niać codziennie i codziennie również na- 
leży obcinać koniuszki gałązek, ale nie 
można tego czynić za pomocą nożyczek. 
Obcinać gałązki należy jedynie ostrym 
nożem. Jestem zdania, że sól, czy aspi- 
ryna, wrzucona do wody, w której sto- 
ją kwiaty, nie przedłuża jm bynajmniej 
życia. Dym tytoniowy kwiatom spe- 
cialnie nie szkodzi. 


4 


Do domu chorego należy posyłać 
kwiaty o jasnych, żywych barwach. Nie 
radziłbym pąsowych róż, ponieważ za- 


Tragedia sjamskiego brata 


Żywy człowiek rozdzielony od trupa 


Simplicia Godino utrzymać przy życiu. 
Zachodzi pytanie, czy zakażenie. od któ- 
reko zmarł jego brat, nie udzieliło się je- 
80 organizmowi. Z drugiej strony lekarze 
obawiają się skutków zarówno strasznej 
operacji, jak į wstrząsu nerwowego, na 
jaki narażony był nieszczęśliwy Simpli- 
cio. 


Cała Ameryka śledzi z napięla uwagą 
przebieg tragedii tych braci siamskich. 
Choć nie wiadomo czy wyzdrowieje, 
Simplicio otrzymuje inż szereg panęt- 
nych ofert na występy publiczne. Dzien- 
niki amerykańskie twierdzą, że sam je- 
den Simplicio zarobi wiecej, niż wtedy, 
gdy był zrośnięty ze swoim nieszczęśl- 
wym bratens 
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z ną, Biedna brydżo:nanka nie widza” „gł 
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sposobu wyzwolenia się ze szponów 


M. Ż, 
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pach ich jest za mocny. Kwiaty 0 sł Ha o 
nym zapachu nie nadają się do poko kawi. 
chorego. Nie należy więc posyłać M Ło 
cyntów, nrcyzów, ani też wielkich K% | kig 
SZYŁ pal 
e 
Wiele trudności przysparza dobrai Kiztal 
odpowiednich kwiatów do sukien viy lą zję 
czorowych. Kwiaty białe albo w tona Na 
pastelowych odpowiednić są do każda Vary 
sukni, Gdy pani zauważy, że kwiat [izis 
stracił już swą świeżość, winna go erę 
tychmiast zdjąć i wyrzucić. Suknia 5% gry 
kwiatów wygląda lepiej, aniżeli stdknig LU 
przybrana zwiędłymi kwiatami. tel If 
ko który kwiat wytrzymuje w nieznóej Po 
nionym stanie atmosferę sali balow” 
przez całą noc. « Tylko orchidee poz sf q; 
ją świeże do rana. ! Ją 
, | os 
SALE : ; . „ił, dan 
Farńdlarz Kwiałów prowadzi nieś dł Sty 
domie rejestr rodzin“ zamieszkałych 4, Ki Mi 
pobliżu. Wie on, kiedy młody syn sk Wżg: 
stwa domu po raz pierwszy wybiera W 
do znajomej panny, kiedy zamierza Wojęy 
oświadczyć, kiedy wysyła kosz zaręczył” ray 
nowy, bukiet ślubny, kiedy kupuje kwi fe leb, 
ty żonie, która urodziła pierwszego po | cyc 
tomka, zamawia wieńce na tru" 
swych rodziców... i 
* 
j W 
Jestem synem ubogich rodziców 4 dę 
Bostonu. Gdy miałem 10 lat, Wol 
pewnego razu do nas, bawiących žie | ly 
chłopców, jakiś pan i wręczył nam bia 5 |Vk, 
lilie z tym, ażebyśmy ie sprzedali PO4 | 
cetnów. Mieliśmy wzamian otrzy Mag 
po półtora centa od sprzedanej TAE horz 
Po raz pierwszy miałem wówczas K je W 
ty w rẹku. Dotychczas widywalem i- Ni do 
spoza krat w ogrodach, albo na traw, | toz, 
kach parków publicznych, zawsze 
trzone tabliczką, że zrywanie jest. p 
wo wzbronione. je 
Wówczas postanowiłem życie mo ( 
poświęcić kwiatom. gł kli 
Cdy miatem lat 12, wysytatem 7 Wym 
własnych chłopców z kwiatami na ST atk dw 
daż. Kwiaty kupowałem wieczor , Roug 
prezd zamknięciem sklepów, Gdy Iez Włąs 
łem lat 20, miałem już 300 dolarów „zy bej 
czędności i założyłem swój pie NN: RS 
sklep. Henry PË A 
Ry 
- $ i 
Brydż pchnął ią d | 
w objęcia śmie 
W tych dniach wystrzałemi z rowol Wei ry. W 
pełniła samobójstwo znana w sterach ary* „ K h 
tycznych Londynu młoda i piękna Hr? Hyla U 
Przyczyną targnięcia się na życie bY! Pf” NU: 
brydżowa, której urocza kobieta w żade” M 
sób nie mogła się wyzbyś. jp” Na 
Zdenerwowany małżonek hrabiny miał ke ol : X 
dobno oświadczyć, iż jeżeli nie odzwvo%® „4 sh ag 
zgubnego nałogu zmuszony będzie rozwi of 
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Wschód słońca 7.27 
Tp Zachód słońca 16,09 
t oniedziałej Wschód księżyca 14.08 
Zachód księżyca 640 
Długość dnia 8,43 
Przybyło dnia —5U 


Rocznica powstania 
styczniowego | 


Akademia w Teetrze Miejskim 


X dniu we iSZY i TY- 
ladain. zorajszym z racji przy 
ù acei 74 rocznicy powstania naro- 
itun w 1863 roku, z inicjatywy in- 
in, żę robotniczego kultury i oświaty 
Ko zo "skiego w sali Teatru Miejskie 
lloj p nizowana została 0 godzinie 
lionej roczysta akademia. Przy wypeł- 
Mp A i akademię rozpoczęła orkie- 
bawia a We która odegrała „War- 
I sy po czym wiceprezydent 
owe , p. Paczek wygłosił okoliczno- | 
owa przemówienie w którym naszki- 

plany i zamierzenia ówczesnego 
Narodowego oraz wyniki pow- | 
ztałto lego następstwa dla dalszego | 
a zi wania się ustroju społecznego 

€miach Polski. 

Wap. SPnie chór im. Moniuszki z to- 
nys eniem orkiestry tego stowa- 
kere na pod dyr. Prosnaka wykonał 
ty £ utworów, wykonane zostały u- 
Pani solowe z towarzyszeniem akom- | 
“Ammentu prof. Rydera. 


p i | 
Odwyżki ceny chisha | 
Memaga się cech piekarzy 
F już donosiliśmy, bezpośrednio 
lekar "el podwyżce cen chleba, cech 
danie. w Łodzi wystąpił z nowym 
Kwiat rewizji cennika. motywując to | 
ki; Mi cznie wzrastającymi cenami mą- | 
Wès anowicie wysunęli oni żądanie pod 
zenia cen chleba do 38 gr. za kg. 
Mojen osek przesłany został do urzędu 
twódz 
r wie 
tlileba 
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kiego. Dziś odbędzie się w tej 
onierencja, na któreci cena 
odzi zostanie ostatecznie za- | 
ana. (i). 


Yromadzenie P.P.S. 


w sali Filharmonii 


ię Wczoraj w sali Filharmonii, odbyło 
Wola €lkie zgromadzenie polityczne 
ty wyć, Przez P, P. S. Na zgromądze- 
Ry ygtosili przemówienia Artur Szew 
hi n otkański i inni. Na zgromadze- 
NO ą Wiona została avhiaela politycz- 
Oruszone zostały sprawy sa- 

vadu m, Łodzi. nea 
dj dome lętych uchwałach zgromadze- 
UA agali się zatwierdzenia wybrane- 
Tządu Miejskiego. 


Proces Musiałowieza 


Zostaje dziś wznowiony 


ae Wielce sensacyjny proces jaki od 
Vym Ni toczył się w Sądzie Okręgo- 
owi p =Odzi przeciw « M. Musiałowi- 
Rousse « pełnomocnikowi firmy Allart, 
Masz "U i Ko, oskarżonemu o przy- 


Yeh nenie kilkudziesięciu tysięcy zło- 

Ree i djętych na koszty sądowe oraz 

isie gine, został przerwany i w dniu 

Maile żym zostaje wznowiony. Na roz- 

ką da dnin dzisiejszym zbadani zo- 
alsi świadkowie. 


%datkowa komisja 
Poborowa 


c 
htkgzvartek, dnia 28 b. m. w lokalu przy ul. 
lej 165 urzęduje dodatkowa komisja 
dla P.K. U, Łódź-Miasto II. 
śię winni poborowi rocznika 1915 I 
b Riady tórzy dotychczas nie stawali do 
M h tojsokwego, nie mają uregulowane- 
LeNg A do służby wojskowej. zamieszkuja 
bg otrzy, e 6 7. 10, 12, 13 1 14 komisariatów 
Śtąpę ŻY mali imienne wezwania z Łódzkie- 
Wa Grodzkiego. 


dy yYżury aptek 
U Limey dzisiejszej dyżurują apteki; J. Ka- 
ła zętnowskiego 80, S. Trawkowska, Brze- 
NN J. Koprowski, Nowomiejska 15, M. 
Owsj, Śródmiejska 21, M. Bartoszewski, 
ski L. Czyński, Rokicińska 53, E. 
t Kątna 54, I, Siniecka, Rzgowska 59, 


„REPUBLIKA” nr. 25. Poniedziałek, 25 stycznia 1937 r. 
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Krwawa masakra na Balutacdh 


Jedna osoba zabiła, 5 rannych. — Policja zlikwidowała awaniurę 


W dniu wczorajszym przy zbiegu u- 
lic Lutomierskiej i Wesołej miała miej- 
sce krwawa masakra. 

Między rodziną Budków — 49-let= 
nim Franciszkiem Budką oraz synami 
23-ietnim Józefem a 19-letnim Stanisła- 
wem, zamieszkałymi przy ul. Wesołej 
- Po długich 
chana żona, nasza droga córka, siostra, 


17 a 25-letnim Janem Kal/ńskim, zamie* , 
szkałym przy ul. Wesołej 8 panowały | 
niesnaski, które od czasu do czasu koń- 
czyły sie lójkami. 

Wczoraj Budkowie w towarzystwie 
Zenona Jankowskiego (Wrześnieńska 
13) szli ulicą Lutomierską, gdy szary 


i ciężkich cierpieniach rozstała się z tym światem moja uko- 


bratowa i ciotka 


b. p. KALA MILWERGIEROWA ur. NENDELE 


przeżywszy lat 28 | 


wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś w poniedziałek, dnia 25 stycz | 


nia 1937 r. o godz. 1 po poł z domu żałoby przy ul. 11 Listopada 38 o czym za- 
nieutulonym żalu. 


wiadamiają pozostali w 


z OW 


Cały kraj zadokumentował 


zień Polaka z zagranicy 


MAŻ | 


I RODZINA 


p >ać 


swą łączność z 8-milionową 


rzeszą Polaków, rozsianych na całym swlecie 
Warszawa, 24 stycznia | wanym przez ks. arcybiscuka Galla, na' karne. 


(Pat) — Cały kraj zadokumentował 
dziś w sposób szczególnie urodzysty 
swą serdeczną łączność z 8-milionową 
rzeszą Polaków rozsianych po całym 
świecie. W ramach „Dnia Polaka z za~, 
granicy“ odbyły się w najdalszych na- 
wet zakątkach Rzplitej liczne obchody, 
w których uczestnicy dawali szczery 
wyraz spójni, łączącej nasza emigrację 
z macierzą. 

Wszystkie miasta i miasteczka były 
udekorowane flagami o barwach pań- 
stwowych. Wszędzie odbywały sie na- 
bożeństwa, pochody, akademie. przed- 
stawienia i zbiórki na Polonie zagra- 
niczną, przy czym udział w tvch uro- 
czystościach, pomimo silnvch mrozów, 
był nadzwyczaj liczny. 

Uroczystości Dnia Polaka z bożeń 
nicy rozpoczęły się w stolicv nabożeń 
stweęm w katedrze Św. Jana celebro- 


nabożeństwie obecni byli członkowie rzą 
du z wicepremierem Kwiatkowskim, 
prezes funduszu szkolnictwa polskiego 
zagranicą dr Hełczyński. Uczestnicy 
uroczystości udali się pochodem na plac 
Marszałka Piłsudskiego, xdzie złożyli 
wieniec na grobie Nieznanezo Żołnierza 

O godz. 18-ej na ratuszu odbyło się 
publiczne sprawozdanie funduszu szkol 
nictwa polskiego zagranica 4 towarzy- 
stwa pomocy Polonii zagranicznej, 

Po zagajeniu zebrania przez prezesa 
Tyszkę, prezes dr Hełczyński złożył 
sprawozdanie szczegółowe ze zbiórki na 


Fundusz szkolnictwa polskiego zagranie | 


stały wydane sumy zebrane bodczas 
dctychczasowych zbiórek. Następnie 
dyr. Lenartowicz scharakteryzował 
środowiska polskie zagranica. 


zauważyli Kalińskiego, który w towa- 
rzystwie niejakiego Kozaka i Sabiny 
Warszawskiej, zdążał do domu. 

Na obeigę rzuconą przez Kalińskiego 
Budkowie natychmiast zareagowali. 
Wywiązała się sprzeczka, która jednak 
szybko zamieniła się w bóikę. 

Dobyto noży I kastetów i rzucono 
się na siebie z niesłychaną furią. Prze- 
chodnie zaalarmowali patrol policyjny, 
ale interewncja policji nie zdołała przer- 
wać masakry. Musiano wezwać od» 
dział policji, który położył kres krwa* 
wej bilatyce. 

Bardzo ciężko ranni zostali Józef 
Budka, Franciszek Budka i Zenon Jane 


| kowski, lżej — Stanisław Budka, Kaliń= 


ski i Kozak. Wezwano do nich pogotoe 
wię ratunkowe. Ciężko rannych odwie- 
ziono do szpitala, lżei rannym udzielono 
pomocy na miejscu. Po spisaniu proto= 
kułu przeciwko wszystkim uczestnikom 
krwawej bójki wdrożono dochodzenie 


LJ 
W ostatniej chwili dowiadujemy się, 
iż Józef Budka, po przewiezieniu do 
szpitala zmarł nie odzyskawszy przy- 
tomności na skutek ciężkich obrażeń 
ciała i upływu krwi. (i). 


TEATR MIEJSKI, 
Ostatnie występy Janiny Kulczyckiej 
(po cenach zniżonych). 
Dziś, w poniedziałek i we wtorek o godzi- 
cą w r. 1936 oraz przedstawił na co zo: "e 7,30 wiecz, oraz w środę o godz. 8,30 świet- 


na komedia muzyczna „Noc w Grand-Hotelu", 
w której zasłużone oklaski zbiera niezrównana 
POCZ warszawska Janina Kulczycka oraz 
„ Ankwicz, W Więckowski i K Korwin. Będą 
to już ostatnie powtórzenia tego powodzenio* 
wego widowiska. — Ceny zniżone. 

i -Jut w eswnrtek dana będzje premiera mo*_. 
numentalnego dramatu Stefana Żeromskiego * 


P oDili Cężko 2-ch przechodniów w ta uay ów 


którzy odmówili im 


W dniu wczorajszym o godzinie 10 
rano zostali na ulicy Cegielnianej, tuż 
obok gmachu sądu grodzkiego napad- 
nięci przez dwóch osobników Henryk 
Maciejewski, zamieszkały w Nowym 
Felicjanowie oraz 20-letni Jan Nowak. 
zamieszkały w Słotwinach. 

Do wyżej wspomnianych młodzień- 
ców podeszli dwaj nieznani osobnicy z 
żądaniem pieniedzy na wódkę. Gdy mło 
dzieńcy im odmówili, osobnicy rzucili 
się na nich, raniąc ich nożami. 

Henryk Maciejewski (18 lat) uczeń 
gimnazjalny) odniósł kilka ran ciętych 
twarzy, Jan Nowak odniósł głęboką ra- 
nę w okolicy kręgosłupa, naskutek cze- 


it «Hi iP 
PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
FOLSKIEGO RADIA. 
Poniedziałek, 25 stycznia 1937 roku. 

6.30 — 6.33 Pieśń „Kiedy ranne wstają z0- 
rze". 6.33 — 6.50 Gimnastyka. 6.50 — 7.15 
Muzyka (płyty). 7415 — 7.25 Dziennik poran- 
|: 1.25 — 7.30 Parę informacyj. 7.30 — 7.35 
| Program na dzisiaj. 7.35—8.00 Muzyka (płyty). 
8.00 — 8.10 Audycja dla szkól. 8.10 — 11.57 
Przerwa. 11.30 — 11,57 Audycja dla szkół: a) 
Wśród pięknych książek — „Władysław Rey- 
montt w opracowaniu Marii Dulębiny, b) Muzy 
ka (płyty). 11.57 — 12.03 Sygnał czasu z War- 
szawy. Hejnat z Krakowa. 12.03 — 12.40 Kon- 
cert w wykonaniu Orklestry Mandolinistów im, 
Moniuszki z Wełnowca pod dyr. Kazimierza 
Bończa - Tomaszewskiego (z Katowic). 12.40 
— 12.50 Dziennik południowy. 12.50 — 13.00 
„Co nam daje Powszechny Uniwersytet Kores- 
nondencyjny* pogadanka—wygłosi Julia ~ Wy- 
socka. 13.00 — 14.00 Melodie słowiańskie (płyta 
za płytą). 14.00 — 14.57 Przerwa. 

14,57 — 15.00 Łódzkie wiadomości giełdowe, 

15,00 — 15.15 Wiadomości gospodarcze, 

15.15 —- 1540 Koncert reklamowy. 

1540 — 1550 „O skromnym pradziadku elęk- 
trycznego rondelka* pogadanka dla dzieci 
— wygołsi Hanna Ożogowska. 

15.50 — 16.05 Płyty dla dzieci. 

16.05 — 16.15 Ukl: Eigera — Fantazja wschod- 
nia (płyty). ` 


j wie" — odczyt wygłosi. mgr. Alfons Szy- 
| perski (z Poznania). 
16.30 — 17.00 Cyganie w muzyce — koncert ze- 
| spolu Niny Mańskiej. 
117.00 —' 17.15 „Co Polska wniosła do kultury'— 


„Polska inicjatorem socjologii roślin" — ode 
czyt wygłosi prof. Adam Wodziczko (z Po- 


znania) 
17.15 — I 


1615 — 16.30 „Barwy regionalne w naszej mo- 20,30 


pieniędzy na wódkę 
go nastąpił paraliż obu nóg. 


Obu rannych odwieźli przechodnie 


OSTATNIE WYSTĘPY JANINY KULCZYCKIEJ 
W TEATRZE WR? CENACH ZNIŻO= 


Dziś, w poniedziałek i wę wtorek o godz. 


dorożką na dworzec fabryczny, dokąd | 7.30 wiecz. oraz w środę o godz. 8.30 świetna 


wezwane zostały dwie karetki pogoto- 
wia. 

Lekarz Czerwonego Krzyża stwier- 
dził u Nowaka stan beznadziejny, u Ma- 
ciejewskiego liczne rany głowy i twa- 
rzy i obu przewiózł do szpitala zapaso- 
wego przy ul. Zakątnej. 

Obu sprawców bestialskiego napadu 
ujęto w dniu wczorajszym w godzinach 
popołudniowych. Są to Antoni Bedna- 
rek i Zygmunt Herba (bez stałego miej- 
sca zamieszkania) których odstawiono 
do dyspozycii władz sądowych. 


LEERTE 


stala. 

17.50 — 18.00 „Las w zimie“ — pogadanka — 
wygłosi Feliks Dangiel (z Wilna). 

18,00—18,10: Pogadanka aktualna. 

118.10—18.16 Wiadomości sportowe ogólne. 
|18.16—18,20; Wiadomości sportowe lokalne. 

"18.20 — 19.00 „To samo a jednak co innego“ 

| (płyty). 

[19.00 -= 19.30 Audycja strzelecka. 

19.30 — 20.45 Mała Orkiestra P. R, pod dyr. 
Zdzisława Górzyńskiego z udziałem Maria- 
na Demar - Mikuszewskiego (śpiew). 

20.45 — 20.55 Dziennik wieczorny. 

20.55—21.00: Pogadanka aktualna 


21.00 — 21.30 „Wieczór fraszek“ — w opraco-j 


waniu Romana Zrębowicza, 

21.30—22.10 Józef Hass — „Dzień i noc* svita 
na sopran i orkiestrę kameralną w wyko: 
naniu- Kameralnego Zespołu Instrumentalne= 
go Krakowskiego T-wa Muzycznego pod 
dyr. Franciszka Nierychły z udziałem He- 
leny Zboińskiej = Ruszkowskiej (sopran) 
(z Krakowa). 

22.10 — 23.00 Muzyka taneczna w wykonaniu 
Małej Orkiestry P. R. pod dyr. Zdzisława 
Górzyńskiego. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

20.10 BUDAPESZT. Koncert Ork, Filharmonicz- 
nej. Dyr. E. Dohnanyl, : 

20.10 SZTOKHOLM. Występ Berlińskiej Or- 
klestry Filharmonicznej, Dyr. E. Jochum. 
LONDYN REG. Recital $plewaczy Alek- 

sandra Kipnisa, 

21.00 PRAGA. Planista Carlo Zecchi w kon 
cercle symf. 

'21.00 WIEDEŃ, Tzeci 
Dyr. Oi Kabasta. 

2145 RADIO - PARIS. 
— opera Piernego, 

23.30 MEDIOLAN. Muzyka taneczna, 


koncert 


„La coupo enchantee" 


7.50 Recital skrzypcowy Maxa Ro- 


symłoniczny, 


|komedia muzyczna „Noc w Grand Hotelu" w 
której zasłużone oklaski zbiera niezrównana 
śpiewaczka warszawska Janina Kulczycka oraz 
JK. Ankwicz, W. Więckowski I K. Korwin. Będą 
'to już ostatnie powtórzenia tego powodzeliowe- 
lgo widowiska. Ceny zniżone. 

Już w czwartek dana będzie premiera mo- 
numentalnego dramatu Stefana Żeromskiego 
„Róża“. W roli głównej wystąpi Tadeusz Biało- 
(SECZYACKI Reżyseria Henryka Szletyńskiego. 


TEATR POLSKI 

(Cegielniana 27). K 
Dziś, w poniedziałek, 25-go b. m, ostatnie 
pożegnalne przedstawienie A DC chłop 
ca” z Tolą Mankiewiczówną, Aleksandrem Żab* 
czyńskim i Z. Tokarskim. 
1 


Jutro, we wtorek, z powodu próby gene- 
ralnej przedstawienia nie będzie. 

W środę, 27-go b m. „Bunt w domu po- 
prawy”, w reżyserji p. Karola Borowskiego, 


TEATR POPULARNY. 
(Ogrodowa 18). 

Dziś, w poniedziałek, po raz 
czworo" Q. Zapolskiej. 

We wtorek premiera świetnej komedii Con- 
lust „Roxy*. W. obsadzie: B. Bronowska, J. 
| Gosławska, Z. Sykulska, J. Niwińska, K. Lesz- 
czyński, B. Bolkowski, J. Niwiński i M. Zoner, 
który komedię wyreżyserował, 

Początek przedstawienia o g. 8.15 w. 


DZIŚ WYSTEP WARSZAWSKIEJ SZOPKI PO- 
LITYCZNEJ W FILHARMONII 
Dziś, w poniedziałek, dnia 25 oraz jutro, we 
wtorek, dnia 26 stycznia br, o godz. 8,30 w. 
w sali Filharmonii wystąpi Warszawska Szop- 
ka Polityczna p. te „Ale o tym sza". 
W szopce tel zobaczą nasi czytelnicy sze- 
reg doskonałych postaci ze świata polityczne- 
go. naukowego sportowego itd. 


WIEDEŃSKI BALET „WIENER TANZ“ PRZY- 
JEŻDŻA DO ŁODZI 

Już tylko kilka dni dzieli nas od przyjazdu 
do Łodzi znakomitego zespołu baletu wiedeń- 
sklego światowej sławy „Wiener Tanz* pud 
kierownictwem p. Mimi Klein=Mosbach, który 
wystąpi jedynie 2 razy w Filharmonii t i. w 
czwartek, dnią 28 oraz w piatek. dnia 29 stycz 
nia br. o godz; 8.30 wiecz. 


ostatni „Ich 


Czarne gwiazdy Ameryki 


Duet ńa czele programu 
i s e (6 
|MackiTwins w „Tabarinie 


AA as ia 
J a DSO) CĄ 
p n AC D 


AP zwycięża KSZO 18:3 


Start Chmielewskiego. — Udany rewanż pieściarzy łódzkich 


ŁÓDŹ, 24 stycznia. 

Mimo -remisu uzyskanego przez pięściarzy 
IKP w meczu z KSZO w Ostrowcu istniała 
zgodna opinia, że w walce rewanżowej zespół 
łódzki zwycięży bez trudu. Tak też się stało, 
Pięściarze ostrowieccy zaprezntowali się na 
gruncie łódzkim mniej groźnie i IKP bez więk- 
sezgo wysiłku zakwalifikował się do rundy fi- 
nałowej, zwyciężając mistrza okręgu lubelskie= 
go w stosunku 13:3. 

Mecz wczorajszy rozegrany w sali Teatru 
Polskiego dowiódł jak dalece przesadzona była 
opinia jaką cieszyli się plęściarze ostrowieccy. 
Posiadają oni'w swoim zespole zaledwie trzech 
zawodników, którzy mniej lub więcej opanowa- 
li tajniki boksu. Są to: STACHURSKI w muszej, 
WOJSŁAWSKI w. piórkowej i KOWALSKI w 
ciężkiej. Reszta zawodników to surowizna w 
całym tego słowa znaczeniu. 

Na tle słabej drużyny gości wypadł IKP za- 
dawalniająco chociaż o formie niektórych za- 
wodników trudno wydać opinię, Dotyczy to w 
szczególności WOŻNIAKIEWICZA i CHMIE- 
LEWSKIEGO których wreszcie mogilśmy powi: 
tać w ringu. Dla tych zawodników przybył na- 
wet specjalnie do Łodzi delegat PZB p. Biele- 
wicz, który jednak nie może wydać sądu o ich 
formie, ponieważ walki Wożnlakiewicza jak i 
Chmielewskiego trwały b, krótko. Z zawodni- 
ków IKP zadowolić mógł w stu procentach je- 
dynie BARTNIAK, który zademonstrował boks 
w dobrym wydaniu. Ten wiecznie bity zawod- 
nik wyrobił się wreszcie na dobrego pięściarza, 
Obok niego wyróżnić również wypada Durkow= 
skiego, który stoczył wcale niezłą walkę. Resz- 
ta, nie: wyłączając Spodenkiewicza i Pietrzaka 
nie znajduje się jeszcze w pełni formy. 

W muszej pojedynek STACHURSKIEGO 
(KSZO) z POPIELATYM zamienił się w za- 
żartą walkę, która trwała przez trzy rundy, 
Obaj okładali się wzajemnie, zapominając o kry- 
ciu unikach i t. d. Lepszy tinisz miat STACHUR- 
SKI, który też uzyskał zasłużone zwycięstwo, 

„Kogut“ BARTNIAK nie miał w walce z 
KRAJEWSKIM (KSZO) dużo pracy. Po plerw- 
szej rundzie, która minęła na. badaniu przeciw= 
nika przeszedł Bartuiak w drugim starciu do 
teperaltiego ataku, demonstrując piękną pracę 
nóg i bogaty repertuar ciosów. Wygrał wyso= 


ko Bartniak. 

Rewanż  plórkowców  WOJSŁAWSKIEGO 
(KSZO) ZE SPODENKIEWICZEM stał na ni- 
skim poziomie. Obaj nie ryzykowali zbytnio, 
walczyli nieczysto tak że sędzia zmuszony był 
często interweniować. We wszystkich starciach 
walka była równa jedynie pod koniec ostatniej 
rundy Wojsławski wydał się świeższy, atakując 
częściej. Sędzia ogłosił remis. 


W lekkiej walka trwała b. krótko. WOŹNA-, 


KIEWICZ wdał się w wymlanę ciosów z KOC- 
JANEM IL a że w takich razach „Morycek' 
potrali „zybko wymęczyć przeciwnika więc też 
ZP luż po kilku ciosach dał znak, że się pod 
aje. 

W wadze półśredniej DURKOWSKI nie mlał 
dużo pracy z zupełnie jeszcze surowym CZUBĄ, 


który był kilkakrotnie zamroczony, Wygrał wy» 


soko na punkty Durkowski, 

Nalbrzydszą walkę stoczyli reprezentanci wa- 
gi średniej KOCJAN I (KSZO) Z WEBEREM. 
W drugiej i trzeciej rundzię wychodzi Webero- 
wi kilka ciosów z lewej co decyduje o jego 
zwycięstwie. 


Sędziowie bokserscy 
we Lwowie złożyli legitymacje 


Epilog skandalicznego sędziowania 
na meczu Okęcie — Lechia, rozegranym 
w dniu 17 bm, we Lwowie, miał miejsce 
onegdaj, 

Na znak protestu przeciwko orze- 
czeniom sędziowskim, krzywdzącym wy- 
raźnie Lechię,- wszyscy sędziowie lwow- 
scy złożyli legitymacje sędziowskie, 


Awantura na meczu 


bokserskim w Warszawie 


Jedyny mecz bokserski, jakj odbył się w 
niedzielę w Warszawie między Warszawianką 
a Makkabi, zakończył się w sposób najmniej 
spodziewany. Publiczność warszawska znana 
zresztą z lego, że jest niesforna į trudna do 
opanowania, data dziś nową próbkę swego szo» 
winizmu. Nie chciała się ona zgodzić z zupełs= 
nie zresztą słusznymj orzeczenjami sędziego, 
demonstrując w sposób niekulturalny, Na głowę 
arbitra posypały się różne przedmioty, tak że 
zmuszony on był po ostrzeżeniu 
w połowie walki w wadze średniej między Pil- 
nikiem a Zarembą, 

Do tej walki prowadziła Makkabi 6:4, przy- 
czym najciekawsze spotkanie dnja między Po- 
lusem a Rosenblumem zakończyło się zwycię= 
stwem Polusa, który w trzeciej rundzie pano- 
wał całkowicie nad sytuacją. 

Nienormalnym przebiegiem tego meczy nje- 
wątpliwie zainteresują sie władze pięściarskie, 


rzerwać mecz | 


Pojawienie się CHMIELEWSKIEGO w ringu 
powitała publiczność hucznymi 


becnej formy. 
Chmielewski w widoczny sposób oszczędzał 


gościa, który mimo to poddał się w drugiej run- 
dzie. 


Pabjanice 24: stycznia. 

Zimowe okręgowe mistrzostwa lekkoatletycz= 
ne pań i panów kl. A i B mamy już poza sobą. 

Ogólna liczba startujących (62) wykazuje 
duże zainteresowanie mistrzostwami wśród lek- 
koatletów. 

Wyniki podajemy poniżej: 

KLASA A PAŃ: 

Rzut kulą: Wajsówna (Boruta) 11.07, Pluciń- 
ska (KE) 9.28. 

Bieg 25 mtr, Wajsówna 4,4, Stańczykówna 
(Sokół). 
NOR wzwyż: Wajsówna 1.35, Guzińska (KE) 
Bieg 500 mtr.: Wodnicka (Zjedn.) 1,40, Wój- 
cikówna 1.48,2. 

Skok wdal: Walsówna 4,10, 
3.82, 

Skok wdal z miejsca: Wajsówna 2.26, Stań- 
czykówna 1.98, 

KLASA A PANÓW: 

Bieg 25 mtr.: Polański (Boruta) 3,4, 
(Zjedn.) 3,6. 
Aa, 1.000 mtr.: Las (KE) 2.59, Mund (ŁKS) 

Skok wzwyż: Maciaszczyk (Sokół) 1.70, By- 
stry 1.70, 

Skok wdal z rozbiegu: Maciaszczyk 6.14, Mo- 
zolewski 5.20, 
p Wiko © Maclaszczyk 12.34. 

17. 
Rzut kulą: Lange (WIMA) 11.95, 


Stańczykówna 


Bystry 


Rybak (KE.) 
Fiszer (KE) 


Na czele Związku stanął 


Tegoroczne walne zebranie członków Ł. O. 


Z, P. R. trwało względnie krótko, zaś poziom 
obrad był wysoki. 

Po sprawozdaniach ustępujących władz, wy- 
,wiązała się ożywiona dyskusja, w której m. ln. 
|zabrali głos pp.: Zatke, Jaczmieniak, Kaufman, 
j Lityński. Poddano ostrej krytyce działalność 
jaawan zarządu jak i wydziału Gler i Dyscyp- 
| liny, 
| Między innymi wysunięto słuszny zarzut, że 
ŁOZPR wydał 310 zł. za wynajmowanie sali 

w jednym z klubów sportowych na swe posie- 
| dzenia podczas gdy inne kluby chętnie użycza= 
łyby bezpłatnie swego lokalu na posiedzenia. 
Przedstawiciel TUR p. Zatke zaznaczył, że kry: 
jtyka poczynań ustępujących władz jest dobra I 
wskazana ale i trzeba dać pewne wytyczne Jak 
władze małą postępować, jak wychowywać I 
karać zawodnikowi. Poza tym p. Zatke odczy= 
tał szereg wskazań, które przyjęto Jako dezy- 
deraty, zaś jeśli Idzie o wyznaczanie 


przyjęto termin 72 godzin przed meczem ` zaś 


n |» 
Dbrady Związku Piłki Ręcznej 


W wadze ciężkiej zmierzyli się KOWALSKI | 


oklaskami, | (KSZO) Z PIETRZAKIEM. Aczkolwiek Pietrzak 
Szkoda, że jego przeciwnik Franciszek jest za- |górował nad przeciwnikiem 
wodnikiem zbyt jeszcze słabym dla naszego ml- | starcia to jednak odczuł on 
strza, który nie miał okazji wykazania swej o-|zwłaszcza, że Kowalski, rozporządzający 


przez wszystkie 
dobrze tę walkę 


silnym 


T 


ciosem kilkakrotnie trafiał łodzianina, 

Wygrał na punkty Pietrzak. 

W ringu sędziował p. Zapłatka. Na punkty 
p. Łukaszewski, 


Lekkoailetyczne misirzostwa okręgu 


apaiipupłuy się w nerki ppoaipicumicisie5 


KLASA B PAŃ: 

Bieg 25 mtr., Mikuła (Sokół Pabj.) 4.5, 
sepczyńska (IKP.) 446. 

3x500 mtr.; Kasprzakówna 5.17.2, Mikuła — 
5.33,4. 

Rzut kulą: Mateszówka (Z) 7.68, Kałkowska 
(Z) 7.36, 

Skok wdal: Posepczyńska 4.07, 
(IKP) 3,97.5. 

Skok wdal z miejsca: 
Mikuła 2.00 

Skok wzwyż z rozbiegu: 
Peszkówna (Sokół) 1.20, 

Bieg 500 mtr. Peszkówna 1.44,4, 
kówna (IKP) 1.45,2, 


KLASA B PANÓW: 

Bieg 25 mtr.: Stollński (ŁKS) 3.8, 
(Z) 3.6 (zdyskwalił.). 

Bieg 1000 mtr.: Tomczak (Boruta) 3.10,2. Młot 
kłewicz (WIMA) 3.14,4. 

Trójskok: Młotkiewicz 10.61 Gos (WIMA) — 
10.53 poza konkursem. Szmidke (KE) 11.38. 

Bieg 1000x3 Gosewski (Zjedn.) 9.53.6, Bo- 
rowski 10.16.8, 

Rzut kulą: Lindner (Sokół, Łódź) 11.50, Le 
wandowski (Zjednoczone) 10:03. 

W ozólnej punktacji klubowel pierwsze miej 
sce uzyskał zespół Zjednoczonych 35 pkt. 2) 
Boruta 21 pkt, 3) Sokół Łódź 20 pkt. 4) Sokół 
abj. 18 pkt, 5) Kruschender i Wima po 16 
pkt, 6) IKP 14 pkt, 7) Geyer 5 pkt, 


Po- 


Dąbrowska 
Posepczyńska 2.05, 
Mateszówka 1.25, 


Majchrza* 


Grobelny 


ponownie dr. Grabowski 


odwoływanie na 48 godzin przed meczem. 

Po dyskusji udzielono ustępującym władzom 
absolutorium przez aklamację. 

Komisjasmatka w składzie 7-miu osób przy 
gotowała listę nowych władz, które zebrani 
przyjęli przez aklamację. 

Skład nowych władz przedstawia się nastę- 
pująco: prezes dr. Grabowski, I. wiceprezes mgt, 
Sztern, II wiceprezes Rąbalski, III wiceprezes 
i jednocześnie przewodniczący Wydziału Gler 
i Dyscypliny — Krupecki, przewodniczący Wy- 
działu Spraw Sędziowskich — Ejme, sekretarz 
Spodenkiewicz, skarbnik Kołodziejski, gospo- 
darz Roth, członkowie zarządu: Skóra, Jańcz i 
Różycki, Wydział Gier | Dyscypliny: przewod- 
niczący Krupecki,członkowie: Pawlak, Jarkulski, 
Kowalski, Łuchniak, Kaczmarek, Markowski, Ul- 
richs, Brajtsztajn, Bilecki | Bemm. Komisja re- 
wizyjna: Inż. Weinberg, Keller, prof. Borek 1 
Wardęszkiewicz, Przewodniczył p. Zatke. 


spotkań | iwkdlańbżatezrPasd(2)A(W (gpisershrdlu hm mb 
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Jubileusz Warty 


, Poznań, 23 stycznia. 

W dniach 6—13 czerwca r.*b. obchodzić 
będzie K SWarta w Poznaniu jubileusz swego 
25-letnlego istnienia, 

Z tej racji projektowany jest szereg Imprez 
przy udziale drużyn krajowych I zagranicz- 
nych, 

Piłkarze zorganizują turniej z udziałem 
Wisły I ŁKS oraz jednej z drużyn niemieckich, 

Lekkoatleci projektują wielkie zawody mię* 
międzynarodowe, Ponadto w projekcie są Im- 
prezy: bokserska, hokejowa I pływacka. 

Uroczyść jubileuszową zainauzurują hoke- 
iści, którzy wkrótce zorzanizują turniej przy 
udziale zespołów krajowych — AZS, Warsza* 
wianki I Polonii, 


-e 


Zmiana terminów 


tłyżwiarskich. mistrzostw Polski 


Terminarz łyżwiarskich mistrzostw Polski 
został przez zarząd Polskiego Zw. Łyżwiarskie 
go ostatnio zmieniony i przedstawia się nastę” 
pująco: 1—2 lutego w Toruniu mistrzostwa w. 
jeździe figurowej klasy B. 6—7 lutego mistrzo- 
stwa w jeździe figurowej klasy © w Łodzi, 
13—14 lutego mistrzostwa w leździe figurowej 
w klasie A w Cieszynie. Mistrzostwa Polski w 
jeździe szybkiej odbęda się w dniach 6—7 lu- 
tego nalprawdopodobniej w Suwałkach, 


Dokoła zatargu 
w boksie krakowskim 


Jak już donosiliśmy, na niedzielę 24 
„m. zwołane było nadzwyczajne walne 
zgromadzenie KOZB, poprzedzone nie- 
porozumieniami w łonie zarządu związ- 
ku, Nadmienialiśmy, że formalność tego 
zebrania zakwestionowało kilka klubów 
krakowskich, które w sprawie tej zwró- 
ciły się do PZB. W odpowiedzi na tę in- 
terpelację PZB zwrócił się do urzędują” 
cego wiceprezesa KOZB z zapytaniem 
czy zebranie zwołał zarząd czy też po- 
szczególne osoby, Na pismo PZB poszło 
zapytanie do Poznania czy zebranie zwo 
łane zostało formalnie, 

Wobec tego że odpowiedź PZB nie 
nadeszła do dnia wczorajszego, urzędu- 
jący wiceprezes inż, Siódmak w zagaje- 
niu nadzwyczajnego walnego zgromadze- 
nia stwierdził, że zostało ono nieformal- 
nie zwołane i nie odbędzie się, Awizo- 
pany delegat PZB na zebranie nie przy- 
ył, 

W. najbliższych dniach ma się zebrać 
zarząd, który ponownie zwoła walne ze- 
branie zgodnie ze statutem. 


Gry sportowe w bodi 


Heliasz. zawodowcem? 
ł Bruksela, 24 stycznia: 


Znany lekkoatleta poznański 
munt Heliasz, przesłał oferte Belgisi 
mu Związkowi Lekkoatletycznemi 
trener tego związku. gó 

Propozycja Heliasza rozpatryw? di 
była na ostatnim posiedzeniu zarz 
belgijskiego Z.L.A. i posłada duże 57 
se jej przyjęcia, 


w Pabianicach. 
Bawiła tutaj stołeczna drużyna zapaśiió 
PW w stosunku 14:7. i 
Wyniki poszczególnych walk prźedstawiik 
Waga kogcula: (P) 
nakł w stosunku 2:1 Faleckiego s wyo? 
żył w 14 m. 35 sek, Bartoszewicza y 
Waga lekka: Werchot (Wima) potoki ci 
w 6 m. Puszel (P). ę 
Waza średnia: Lupacki (Wima) zwyci 
Waga półciężka: 
min. 47 sek. Urbańskiego. 
w 6 m. 20 sek. Bereszyńskiego. 
Sędżlowali na macie kolejno pp. Bork 


odnoszą zwycięstwo 
Pocztowego PW. bijąc Pablanickie POO% 
się jak poniżej: , 
Wiśniewski (W-ma) poko” 
Waga plórkowa: Gołowicz (Wima): 
2 m. 41 sek. Piśniaka; Konwe (Wima) P 
w 47 sek. Wnuka. N, 
Fidler (KE) - pokonał W 
Waga ciężka: Lipczyński (KE) zwy 
Szczeblewski I Berger. 


Wczorajsze zawody koszykówki męski ge 
mistrzostwo klasy A. ŁOZPR należały okel 
teresujących I zgromadziły dużo publiez 
Poziom poszczególnych spotkań dobry» (eg 
czym zwycięstwa faworytów nle poda slt 
dyskusji. W doskonałej formie’ zaldu at 


drużyna IKP, poza tem dobrze zaprezen 


się zespoły HKS I TUR. 

Wyniki meczów przedtaswia sle 
stępuje: i} Sary 

TUR — Zjednoczone 28:14 (15:9). 
HKS — WIMA 31:9 (19:1). 

IKP — Kruschender 52:8 (28:0). 


jak 5% 


4 


Cracovia mistrzem - 


hokejowym okręgu krakowski ja. 


Kraków, 24 styc” eci 

W niedzielę odbył się emocjonujący pjes? 
hokejowy o mistrzostwo okręgu krakow*” 
między Cracovią I KTH z Krynicy. top!” 

Zawody prowadzone w morderczy! oot 
od początku do ostatnie] minuty, zak ty A 
się wysoką porażką kryniczan w stosu cl 
(1:0, 0:0, 3:0) I zadecydowały o zdobyć” „tąły 
strzostwa okręgu przez Cracovię. oe 
mecz Cracovii z Makkabi nle wpłynie 
na ostateczną punktację, c 

Zwycięstwo Cracovii było zasłużow 
kolwiek sądząc z przebiegu gry, nleco ni 
kie, Pierwsze dwie bramki zawinił bram 
ści, który był najsłabszym punktem 
krynickiej. Reszta drużyny wykazała ple 
społową grę, prowadzoną w szybkim a urd’ 
temple, Wyróžniall się z kryniczan 
Piechota. 


Z całego świate y 


W Pradze angielska drużyna hol 
lodowego Steatham pokonała 
LTC 3:0, në 


++ 

W towarzyskim meczu bose 

mistrz Belgii Charles Sys wyp? i 

niemca Adolfa Heusera, i a 
; $ 


AJ 
+h 

W. Garmisch Parterkirchen odb p 
międzydrużynowy bieg zjazdowy! „4,46% 
rym zwyciężył niemiec Worndle- got 
sek, przed Lantschnerem (Niemcy 
wegiem Soerensen, MESS są 

W. konkurencji pań zwycięży y? 
strzyni olimpijska Christl Cranz 
Grassegger. 

Sensacją męskiego biegu zija? 
była niespodziewana porażka 
norwega Birger Ruuda, który 7% 
miejsce w czasie 4:47,3 sek. 
miejscu sklasyfikował się słynny 
Seelos — 4:54 sek. 


Nowe rekordy 
łyżwiars* . 
Oslo, 24 stel 
Z łyżwiark ' gd? 
nana flyżwiarka 5007 


norwes$ 
Schou-Nielsen ustanowiła na 


14 


ait 
wI 


owt 
ew? 
jat 5 


kie 


zaw 
w Oslo dwa nowe rekordy świst” 
41,9 sek, 1500 — m. 2:38,1 sek» 


oc A 


Warszawianka-ŁKS 3:2 (2:0, 0:1, 1:1) 


ikłe zwycięstwo hokeistów. warszawskich w meczu 
eliminacyjnym o mistrzostwo Polski 


N 


yi uf Pierwszym swyńi meczu eliminacyje 
gotowe: C stolicy Warszawianką spisał 

ż sy ©. Gra była rówitorzedna | mecz 
Wilet Wnym powodzeniem zakończyć się 

Ni Aa łodziann Do porażki drużyny 
b Jak je CZYNIŁ się przede wszystkim bram 
kriga be, cc, na którego konto zapisać należy 
temi), amkę (przepuścił krążek miedzy no- 


Druży 

Wa yny wystąpiły w składach: 

ikh, łany latka: Sznajder, Werner, Macter- 
kk Na zeWsKi, Przedpełski, Głowacki, Do- 
vA ańkowski I Michalski. ; 
Bek Jakubiec, Rusinkiewicz, Prylier. Ko- 
liiig, 750 Załęski, Kosmala, Linka I Mu» 


W 
ih doga Vianka zaprezentowała sie jako ze- 
bych, W równy bez punktów specjalnie sła- 
Yróżniii się Doleczek, Mańkowski I Sta 


Mize 
klnę chociaż ten ostatni chwilami grał 


kral bardzo ambitnie I po opanowaniu 


tavia o wel tremy, był przeciwnikiem dla War 
iig i b. twardym. Prym wodził jak zwy” 
spotu ezac swoją ruchliwościa do całego 

Gy życia, dzielnie sekundował mu 
laklęgo „który tym razem był lepszy od Za- 
Me |", Jakubiec w bramce trzymał niepe- 
kępy goją Już zaznaczyliśmy druga bramkę 
htp ol niepotrzebnie, Z obroców lepszy 
iae Jer, Drugi atak ŁKS-u był słaby 


tają Pierwszej tercji goście b. zgrani narzu- | 
4 127 i 28 i pół, 
4) Bandura (AZS, Kraków) nota 371.1 skoki 


1 29. 
5) Lasota (AZS, Kraków) nota 355,3, skoki 


"ka tempo. Ataki ich sa groźniejsze, 
Mako śl celniejsze niż ŁKS-u | w 7 minucie 
tiki) strzela pierwszą bramke (dla War- 

| W 2 minuty później krażek po raz 

M ŝatos ŁKS-u jokule Doleczek . W II 
ra lepiej niż w pierwszej. Król 

mecz staje się b. ciekawy. Zanosi się ua 


kopnął jednego z graczy łódzkich), | 


„REPUBLIKA nr. 25. Poniedziałek, 25 stycznia 1937 r. 


wyrównanie, zwłaszcza, że łodzianie zachęcani 
przez widownię prą clągle naprzód. Wreszcie 
w 3-ej tercji pada wyrównujaca bramka ze 
strzału Koczewskiego (w 7 minu), Niestety Już 
w 2 minuty później po błyskawicznymi atakti 
Mańkowski strzela celnie, a „Jakubiec kapitu- 
luje. Sędziował bardzo dobrze p. Sachs. 


Oriewicz zdobywa mistrzostwo 


ani cncienmicicie EPepliskci w maosciicezrsetwie 


Krynica, 24 stycznia; 

W niedzielę zakończyły się w Krynicy milę: 
dzynarodowe narciarskie mistrzostwa  akade- 
mickie Polski. Pogoda mroźna | słoneczna. Do- 
skonałe były również warunki śnieżne. 

Mistrzostwa akademickie Polski w kombina- 
cji norweskiej zdobył Marian Orlewicz (Wisła 
Zakopane) z notą 453.7. W skokach musiał on 
ustąpić pierwszeństwa skoczkowi norweskiemu, 
Eie Nilsowi. Poza konkursem jednak najdłuż- 
szy skok dnia uzyskał zakoplański zawodnik 
Schindler (41 m.). 

Wyniki I kolejność w kombinacji przedsta- 
wiają się następująco: 

1) Orlewicz (Wisła, Zakopane) nota 453,7, 


2) Eie Nils (Norwegja) nota 427,2, skoki 31 I 


| 3) 29 1 30 m. 


pół i 33 i pół. 
3) Tesseyre (KTN. Lwów) nota 363.7, skoki 


28 
25 i 27 I pó 


t 
Beej 6) Burda (AZS, Wilno) nota 342,0, skoki 26 
ipp a minucie zdobywa ładnym strzałem bram |1 28, 
7) Matlak (Lechia, Lwów) fota 328,1, skoki 
0099999 1209009000G60G0$ELOGOPOWOLPO 


OWO” O GK 


Silny mróz odstraszył widocznie publiczność 
która zebrała się w llczbie około 400 osób, A 
szkoda, bo mecz był b. ładny I emoclonujący. 

W przyszłą niedzielę, 31 bm. ŁKS rozegra 
ź CADA mecz rewanżowy w âr- 
szawie, 


20 I 28, 
5) Rayski (Wisła, Zakopane) tota 318,8, skos 
kl 28 z up, I 27. 

9) Głodkiewicz (TTN, Kraków) nota 316.2, 
skoki 31 I 30 I pół. 

10) Kocko (AZS, Lwów) nota skoki 
21 1 23. 
A. Z. S. KRAKÓW NAJLEPSZYM ZESPOŁEM 

WŚRÓD AKADEMIKÓW. 


303.8, 


W ogólnej punktacji mistrzostwo akademic: | 


kie Polski zdobył AZS Kraków, uzyskując 63 


pkt. 

2) AZS Wilno 39 pkt. 

3) AZS, Lwów 17 pkt. 

W blegu płaskim na 16 kim. zwyciężył ze- 
społowo AZS Wilno przed AZS Kraków. 

W biegu zjazdowym zwycięstwo odniósł A. 
Z. S. Kraków. 

Zawody wywołały bardzo duże zaintereso* 
wanie i zgromadziły dużo publiczności. Trybu- 
ny były przystrojone barwami narodowymi 
Polski oraz barwami tych państw, których za- 
wodnicy wzięli udział w zawodach. 

Organizacja zawodów, spoczywająca w rę* 


kach sekcji narciarskiej AZS, Kraków, była pod f 


każdym względem wzorowa. 


CRR E KE TA EE A A E 


Okeiéci Czarnych pokonani w Katowicach 


Pogoń zwycięża Iwowian 3:1 (1:0, 0:0, 2:1) 


strzału Siwki. 
W drużynie Czarnych Wyróżnili się 
olimpijczycy  Stupnicki 1 


Dzi Katowice, 24 stycznia. 
y AN rozegrano na sztucznym torze 
Ie atowicach mecz hokejowy o mi- 
stwo Polski. ' ar 
lihkta była. prowadzona typowo, o 
nę Y i nie stała na wysokim pozio+ 
ke; trudniał ją silny wiatr, powodu- 
dek yt twardy stan lodu. Sędzia p. 
z Krakowa nie dopuścił do ostrej 


hy 


ky trzeciej tercji Pogoń grała w Warszawa, 23 stycznia, | 
thu rkę, gdyż dwaj zawodnicy byli | Zbliża się termin IV Marszu fMdrciarskiego na; 
*zeni opuścić lodowisko. Czarni 


brzebierali również w środkach i 
tj brutalnie, lutego b. r. 


bot fzeczenia sędziego nie zawsze Marsz tën o historycznem znaczeniu 


Lemiszko. | drużyn 
Zwycięstwo to jest wielki sukcesem ' bież. mies. * 


Szlakiem li Brygady Legionów 


Ostatnie przygołowania do pięknej imprezy narciarskiej 


Pogoni. 


Rewanżowe spotkanie powyższych 
odbędzie się we Lwowie 31 


widualnemi kartami uczestnictwa, których 10- 
dniowy termin ważności (10—21 lutego) dale 
Huculszczyźnie szlakiem Il brygady Legionów,! sposobność do spędzenia kilku dni na nartach. 
który będzie przebiegał z Rafaiłowci do Wo:, Karty uczestnictwa w cenie po 3 zł. będą już 
rochty przeż Pantyr | trwać będzie od 11 do 14: wkrótce do nabycia w sprzedaży, 


Wspaniałe tegoroczne Warunki śnieżne ścią- 


jest wy ghq4 do Worochły masy turystów, fniłośników 
jaka została zadzierzgnięta sportu narciarskiego | oryginalnego folkloru hu- 


Vkał j rż ; |razem przyjaźni, 
Mr sA 5 S aprobatą publiczności, między bojowcami Żelaznej Karpackiej Brygady  culskiego. 
na. yt szowinistycznie nastro- | ; miejscową ludnością, której sefdeczność i przy- | 


chylność dla legionistów wyraziłą się w formie 

zorganizowanej kampanii huchiskiej. 
Komitetowi Organizacyjnemi farszu udało 

się uzyskać 66 proc. zniżki kolejowe z indy- 


go Srwszą bramkę uzyskuje Urzoń, 
st bez  adeznie Pogoni. Druga tercja 
daj zbramkowa. W trzeciej tercji 
SIę Urzoniowi uzyskać drugi 
lej gy Swych barw. W minutę póź- 
d zaPnicki strzela honorowy punkt 
te pamych, Na 40 sekund przed koń- 
m FOŃ zdobywa trzecią bramkę ze 


d dzeniu 20—2: lutego z nowym 
| mu rozgrywek o wejście do Ligh Zarzad PZP™ 

projektuje dwojaki podział mielfzów okręgów 
na grupy, a mianowicie: 

W latach parzystych (poczylłajac od roku 
1938) — I grupa — Warszawa Lublin, Kielce. 
3 Łódź, II grupa — Poznań, Pomtótze. Śląsk, II 

grupa — Kraków, Lwów. Słatiisławów, IV 
i grupa — Wilno, Polesie, Białystok Wołyń. 
"| W latach nieparzystych (póćżynalac od r. 


Adiwybitniejszy film świata 
Tuszający drażliwy problem 
A owania młodzieży 


| KINO 
BE WWI 
WARE Początek 4 6. 8. 10. 
"8 OSTATNIE 

DWA DNI! 


| Anglo-amerykańskie 


Waszyngton, 24 stycznia. 
(PAT) Brytyjski minister handlu 
Runciman w towarzystwie ambasadora 
W. Brytanii sir Ronalda Lindsaya zło- 
żył wizytę sekretarzowi stanu Fullowi. 
W rozmowie poruszono głównie mię- 
dzynarodowe zagadnienia gospodarcze, 


0 

vU% na tle skonfiskowanej 

TA A. sztuki These Three 
MERS! MIRIAM HOPKINS 
ORTE, OBERON 

„EL MC. CREA 

poz, la-letnia 

WITA GRANVILLE 


A Wkróte U 
W kinie „»Casino* 


kinie 


Nalpiektielsze para 
CASIN ochanków 


w ERW rofńansie p. t. 


JEJ PIE 


Dla uczestników - widzów marszu zorzanizo: 


wany będzie specjalny pociag popularny, który 
wyruszy w Warszawie w dniu 10 lutego o g. 


17-ej. Ponadto zostaną zorganizowane pociagi 


popularne ze Lwowa i Stanisławowa. 


Nowy projekt rozgrywek 


p wefście do Ksi 


Zarząd PZPN występuje na WAlneh żgrofha , 
fójektem syste | 


1937) | grupa Warszawa, Łódż, Pomorze, Poz- 
nań, II gcupa — Kraków, Kielce, Ślask. III gru- 
pa — Lwów Lublin, Wołyń. Stanisławów, IV 
grupa — Wilno, Polesie, Białvstok. 
Zwycięze grup w liczbłe czterech walcza 


| następnie w puli finałowej każdy z każdym po 


dwa mecze na punkty, przyczem przy równej 
ilości punktów decyduje -stosunek bramek. 
Mistrz 1 wicemistrz pull finałowej wchodzą av= 


SZA MIŁOŚĆ i 
narady gospodarcze 


Rohert Taylor | Loretta Young 


Minister Runciman w Waszyngtonie 


chociaż W. Brytania i St. Zjedn. nie za- 
mierzają zawrzeć traktatu handlowego, 
jednakże kwestia handlu zagranicznego 
obu tych państw z innymi krajami bę- 
dzie przedmiotem rozmów angielsko- 
amerykańskich, gdzie prowadzone będą 
pod koniec nadchodzącego tygodnia. 


Przez usuwanie krzywd społecznych — 
do iedności i siły narodowej 


Kraków, 24 stycznia, 
Wzoraj odbyło się doroczne walńe 


Nowe władze 
KS. Cracovii 


zgrómadzenie jednego z najstarszych i 
największych klubów w Polsce KS Cras 
covii przy nleżwykle licznym udziale 
członków, Obrady stały na bardzo wy“ 
sokim poziomie, 

Po złożeniu sprawozdań i krótkiej 
rzeczowej dyskusji udzielono ustępują” 
cym władzom absolutorium. 

Przed wyborami imieniem Komisji— 
Matki dr. Michałowski zdementował 
wiadomości lansowane przez wrogie 
Cracovii osoby, jakoby w Cracovii ist- 
niały jakiekolkiek tendencje antysemi- 
ckie, nazywając osoby które wieści te 
rozszerzały, bezczełnymi kłamcami. O» 
świadczenie to przyjęli zebrani huczńy* 
mi oklaskami. 

Dr. Michałowski nadmienił jeszcze, 
Że Cracovia zawsze była jest i będzie 
klubem apolitycznym i awyznaniowym. 

Nowe władze zostały wybrane przez 
aklamację w następującym składzie: 
\ prezes pułk. Miodoński, wiceprezesi dr. 
Czapnieki, dyrektor zarządu miejskiego 
mør. Herget, dr. Kwieciński i dr. Zyg- 
munt Nowakowski, sekretarz ‘por. Dziu- 
|banowski, zastępca - mgr. Skowroński, 
skarbnik dr. Pischinger zastępca Suliń- 


L 
Członkowie zarządu mjr. Rybka, por, 
i Czapla, kpt, Wawrzecki, kom. Drożań- 
| ski, Józef Kałuża i dyr. Synowiec. 


Piłkarze Ruchu 
uzyskali w B tkowie wynik 2:2 


(1:1) 
Bytków, 24 stycznie 

Gościna mistrza Polski w Bytko- 
wie wywołała tam zrozumiałe zainte- 
resowańie. Mimo dokuczliwego zimna 
zebrało się na boisku gospodarzy prze- 
szło tysiąc ludzi. 

Gra toczyła się pod znakiem prze- 
wagi Bytkowa. który w pierwszej po- 
łowie Użyskał bramkę przez Blisińskie- 
go. Wyrównanie uzyskuje Peterek. 

Po przerwie Blisiński zdobywa dfi- 
gi puńkt a Peterek z rzutu karnego u- 
stala wynik dnia. ' ANS 

Mistrz Polski wystąpił. w pełnym 
składzie z wyjątkiem Wilimowskiego. 
Jest tô wielki sukces drużyny Bytko- 
wa w Spotkaniu z wielokrotnym mi- 
strzeri Polski. 


Piłkarze angielscy 
chronią się przed grypą 


Cała Anglia jest zakatarzona z powodu epi- 
demii „ARA która setkom tysięcy: uniemożli- 
wia wykónywanie swego zawodu. 

W większości zawodów możliwe jednak jest 
utrzymańie toku pracy mimo zmniejszonej licz- 
by pracowników bądź też w drodze zastąpie= 
nia chótych przez kolegów. 

Jesł Natomiast jeden zawód, w którym nie- 
łatwo JEst o zastępstwo. Jest nim sport piłkar- 
ski, gdzię przeważnie niesposób znaleźć pełio= 

wartodelowych rezerwowych dla czołowych 
graczy, A już zupełnie niemożliwe jest zastąpić 
t zw. isów., 

Meflażerowie i trenerzy klubów angielskich 
w chwili obecnej mają tedy jedną troskę: jak 
uchronić swych graczy przed grypą. 

Zakia w wielkich ilościach środki ochron 
ne przeciw dokuczliwej chorobie, a program tre 
ningowy uzupełniają jeszcze jednym ćwicze- 
niem, flanowicie profilaktycznym  płókaniem 
gardła. 

(racze zaniedbują zaprawę z piłką, biegi, 
ART | i główkowanie, trenerzy są bowiem 
zadowoleni, jeżeli tylko przeprowadzają przepi- 
sowe „ćwiczenia* w płókaniu wodą utlenioną 
I innymi preparatami, 

WyMik stosowania tych środków zapobie= 
gawczych jest wysoce dodatni, wśród piłkarzy 
bówieńj w przeciwieństwie do innej warstwy 
ludności notuje się stosunkowo mało zachoro- 
wań na grypę. 

Jest lednak mało zawodów na świecie, w 
których tyle czasu można poświęcić na płóka= 
fi Ilè wśród zawodowych footbalistów. 


| 


DRUGIE WYDANIE 
pierwszej polskiej powieści sportowej 


„Wielka Gra 


Aleksandra Rekszy | Mariana 
Strzeleckiego, 
ukazało się na półkach księgarskich 
CENA 3 ZŁ, 


JS. „REPUBLIKA* nr. 2%. Poniedziałek, 26 stycznia 1937 +. 
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najczarowniejszego romansu świata osnutego na tie 
nieśmiertelnego arcydzieła Szekspira 


W rolach głównych: 


Norma Shearer i Leslie Hovard 


f Światowej sławy tenor, który podbił serca całego świata. 


| Beniamino Gigli 


Brodwino || W wielkim filmie miłości, poświęcenia i zdrady 


Bil. ulg. i passepart bezwzyl. nieważne. 


Dźwiękowy Kino-Teatr Następny program. 


„TRĘDOW ATA, 


Według najpopularniejszej pow jeści PU 
skiej HELENY MNISZKÓWNY. 


500000000000000000000000000 Nhy R 
> w 
Cena miejsc I m. 1.09, II m. 90 gr" [U 

PEROMSRIEAS, 3e LATAS 50 gr. —- Kupony ulgowe po 70 gr 4 
t 

, ; i } iad oE 
| Dalsza obsadę stancwią i genialny chłopiec 4-1etn; Początek seansów o godz. 4, w nie budż, 
„Dziś premier R |: SCHNFIDER PIOTR BOSSE i święta o godz. 12-ej. „R, 

200000400009000009000000400060000000000002 04006000000000000000000000000000000000 j krę 
tu 
Jr. i H. LUBICZ| B | mm 
Spec. chor. skórnych, wenerycznych =, bow: 
i seksualnych KINO EEUE ESAO IR AEREE I 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ NA UL. 


PIŁSUDSKIEGO 69 


(Róg Narutowicza) telel. 141-32 
przyjmuje od 8—10, 12—2 i od 5—5 
wiecz., w niedz. i święta od 9—ll-ej. 


Drobne ogłoszenia w „Republice 


są najlepszym i najtańszym środkie” 
zetknięcia zainteresowanych stron: 
xto chce: 
R 


BM znaleźć lokatora lub sublokatora, vól 
12) znaleźć mieszkanie lub pojedyńczy pOT 


Pocz. 4, 6, 8, 10, 


— ma” 


DR. MED. 


À. Kleszczelski 


CHIRURG - UROLOG 
w a zeprowadził się na ul, AE 


| 
| 


AI. Kościuszki 60 


(Róg Zamenhofa), TEL. 174-99 i 207- 19, 
przyjmuje od 4—7-ej. 


ma M -aume 


"=" 


DR. MED. 
DZIŚ NAJWIĘKSZA 
SU." PREMIERA 
POWRÓCIŁ, ..”_ Niezapomniany ROKU 


„KAPITAN BLOOD“ 


liże KRYMSK 


w gigantycznym filmie p. t. 


specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i sęksualnych 
CEGIELNIANA 15 relief. 149-07 
przyjn od 8—11 i od 4—8 w. 
W niedziele ! świeta od 9-1 po pol. 


——->—>—— 
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7 W głównej roli kobiecej 
\ OLIVIA DE HAVILLAND 
REŻ. MICHAEL CURTIZ. 


NA. JWIĘKSZY WYCZYN ŚWIATOWEJ 
POE MATOARAEI 


Koszt realizacji filmu wyniósł 
a miliony dolarów. 


IZZZA AL 
10 Ó Ryż 
2 DO WYNAJĘCIA pokój umeblowanyDO WYNAJĘCIA pokój umeblowany | pokój z wszelkimi wygodami w czys-jOKAZYJNIE do przedni jb 
R iD J. TICE) z wygodami i telefonem. Piotrkowskaldla pana. Wszystkie wygody Gdań-|tym domu. Al Kościuszki 57/18, odfrakowy, Zakątna 40, m. 
Nr. 51, Lekarz - dentysta. ska 61, m. 7, tel. 147-97, 1—4 g. —— mA 


KK 


dział miejski: 1383-23; dział gospodarczy: 211-66; dział sportowy: 


PRENUMERATA 
„REPUBLIKI 


w Łodzi zł. 4—, za odnoszenie do domu 

40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztową 

w Polsce zł 5—. „Republika i  „Ex- 

press” w Łodzi z odnoszeniem do domu 
zł. 7.-— miesiecznie. 


19-414; 


CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr za wiersz mm 


nowe w tekście zł, 10. Adwokackie ryczałtem zł, 25.—. 


| 


laryczne 25 prec. drożej, Za terminowy druk ogłoszeń 


Za wydawcę: Wydawn. „Republika“, Sp. z ogr. odp, Wacłąw Smólski, — Redaktor ody, Wacław Smólski Druk „Repubiiki”* 


Redakcja 1 Administracia, Plotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — Telefony: Administracja: 
sekretariat nocny 136-43. Tłocznia — 190-80. Konto P, K. O, Wydawnictwo „Republika”: 68-148. 


OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 min. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm, Strona ogłoszeń zwykłych dzieli sie na 10 szpalt po 28 inm. 


y 3 W tekście — 3) gr. za wiersz mm, N 
stronie 1 — zł, 2.za wiersz nim. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mim. Zaręczynowe | zaślubi-* 


zł. 1,50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr. najinniej zł. 1.90, Opisowe w tekście redakcyj- 
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. 


3) sprzedać nieruchomość lub rzecz, „p 
Mi 4)<kupić cośkolwie: okazyjnie, 

5) dostać posadę, 

|6) wyszukać pracownika = 


je 
niechaj poda drobne ogłosze tów 
do „REPUBLIK: |tt 
gó | Ym 
ke! ET | tata 
| . 7 | dłos 
me | 
| DR, MED. DUŻY POKÓJ frontowy. mój : 
blowany, z niekrępującem m p9 
| fd. R Ó 2 a n e r uaaymanipm lub bez, z teleton, wl k 
| do wynajęcia, ul. Główna 5m ) 
. Specjalista chor. wenerycznych, skór-|106-69, a 


nych i seksualnych 
rutowicza 9, POSZUKUJĘ nie 


umeblowa anega H 
z wszelkimi wygodami i telea 


| Na 
„pwd 


i 
front, II piętro, tel. -128-98. P 
| Przyjmuje od 9—1 i od 5—9 w. ORNE t areari Ier auh Ilh 
TEŻ i" 
erze edni 
| 2 SKLEPY do wynajęcia Th p 
SZYJE WYKWINTNIE pokój z kuchnią i duża p ku | 
E y lonia Domów Z. U. $, BeduAf* 


tel. 181-0 05._ 


|| BIELIZNĘ M 


po cenach IEM 


ESKA 


kich 


— 0 
Przyjmuję również wszelkie Œ 15—25,000 ZŁ. POŻYCZKI X, Ur 
reperacje 


ul. 6-go Sierpnia 76 
m,:16, Ill p. 


minowej za gwarancją hipotece ać 

poszukiwane. Oferty O 
i. 

morska 8, front JI p. n ag 


— 


MANU 


na sezon bieżać? 
poleca Salon Mó 


RB" 
„EGIEKIEŃ "9 


Czy Zawadzk 
Wejście p. bramę 


ODNAJMĘ panu lub pani (izr) pokój z 
całkowitym utrzymaniem lub bez. — 
Wiadomość: Andrzeja 28 m. 14, w 
godz, 1—5, A 


POSZUKUJĘ dwuch pokoi z kuchnią, 
Wygody. Nie wyżej druglego piętra 
Śródmieście. Oferty do Republiki 
pod „F, M,“ 


3 


ma 


DO WYNAJĘCIA dla solidnego pana 


122-14, Redakcja: Sekretarjat Redakcji 127-24. 


rahé: 
Stuszne reklamacje beda uwzględnia 
o ile wniesione będą najpóźniej W Sak 
tygodnia od ukazania sie pierws sanii 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukaz ea 


Na 


i się drugiego z rzędu ogloszenia 1 któje 
Drobne za słowo 15 gr. najmniej mej treści co pierwsze. — Omv sze N 
; } zasadniczo nie zmieniaja treści ołosj i s 
. Ogłoszenia łantazyjne | tabe- nia nie upoważźniaja “do żadania 2% (ję ty 
Administracja nie odpowiada, — zapłaty lub powtórzen» ogłosze” 


w Łodzi, Piotrkowska 49 I 04. 


